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Opi zł ł i 7 
plata pocztowa opłacona ryczałtem Dzisiejszy numer zawiera 10 stron 
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Prezydent Rzplitej podpisał dekret 


o zwołaniu sesji sejmowej na 31 b. m. 


Endecja chce postawić min. Składkowskiego przed Trybunał Stanu 
Jednolity front P. P. S-u, Niemieckiej Partji Pracy, Bundu 


i Związków klasowych w walce z rządem 


Warsz. korespondent „Głosu | zamachom reakcji na podstawy 

Polskiego" (S) telefonuje: ustroju demokratycznego i na 
W ostatniej chwili dowiaduję ; prawa robotnicze, 

się, że P. PREZYDENT MOŚ-! Konferencja oświadcza, iż kla 

CICKI PODPISAŁ DEKRET,isa robotnicza gotowa fest 

ZWOŁUJĄCY SESJĘ BUDŻE; wszelkimi możliwymi środka- 

TOWĄ SEJMU I SENATU. m; odeprzeć zamach na demo- 


P. marsz, Daszyński rozesłał | kracię i konstytucję. 


bezzwłoczm $ 
ezzwłocznie ođuośne zawiado „KOŁO ŻYDOWSKIE" 


mięnia do posłów, wyznacza” 
ląc pierwsze posłedzenie sejmu TRWA W OPOZYCJI 
Wbrew pogłoskom, iakie w 


na czwartek, 31 bm, na godz. 
kazały się w pismach, dowia* 


4 popołudniu, 
dujemy się, że na posiedzeniu 
PREMJER ŚWiTALSKI parlamentarnego „Koła żydow 
U PREZYDENTA RZPLITEJ skiego”, po obszernem refera- 
Dziś 6 godz: 4 popołudniu od cie prezesa „koła* posła Gryn 
była się ną Zamku konferencja bauma.na temat obecnej sytua- 
w której wzięli udział: p. Pre- cji politycznej, powzięto uchwa 
zydent Rzplitej, marsz. Piłsud łę, że koło pozostaje nadal w 
$ki i premier Świtalski. 


Konferencja dotyczyła spraw / 
ogólnopaństwowych. 


ENDECJA PRZECIWKO 
GEN. SKŁADKOWSKIEMU | 


„Gazetą Warszawska” dono- 
si, że grono posłów omawiało 
myśl pociągnięcia ministra 
spraw wewnętrznych gen. 
Składkowskiego przed trybu- 
nał stanu, ponieważ, wbrew 
brzmieniu przepisów konstytu- 
cyjnych, nie zarządził on do- 
tychczas nowych wyborów do 
sejmu śląskiego. 


WSPÓLNE OBRADY 
P.P.S. — N.S.P.P. — BUNDU 


W dniu wczorajszym odbyła 
się wspólna konferencja PPS- 
Niemieckiej Socjalistycznej par 
tii, Bundu i Centralnego . komi- 
tetu klasowych związków za” 
wodowych. 

Przewodniczył poseł Barlic- 
ki. Konferencja miała na celu 
wzajemne zbliżenie į ustalenie 
form ścisłej współpracy. Po 
szczegółowej dyskusji, która 
uwypukliła konieczność | możli 
wość kontaktu uchwalono re- 
zolucię. 


kiego następcę tronu, 


nął się jakiś młody człowiek. 
nak w chwilę potem ujęty 
przed dworcem głównym. 


Przeprowadzone 


nak 
nika zamachu, dlatego 
właściwego winowajcę, 


Audjencja u młodego 


Polskiego“). Minister Zaleski 
przyjechał o godz. 10-ej rano. 
Na dworcu powitali go mini- 


W rezolucji tej zebrani na 
konferetcji partje stwierdzają, 
iż chwila obecna wymaga szcze 
zólnego zespolenia partji socjali | 
stycznych 'w Polsce, zarówno; rescu, 
iak ; mas robotniczych zgrupo |personel poselstwa polskiego, 


wanych w klasowych związ | oraz przedstawiciele kolonii pol i scy wręczy 
kach zawodowych. Celem zez} skiej w Bukareszcie. Minister į 


spolenia jest walka przeciwko 


księcia di Rosy, rzucił się nań, odciągając mu 
usiłował zamordować 


BUKARESZT, 24.10. (Włas- , 
na służba informacyjma „Głosu | z ministrem Minoresco. 


ster spraw zagranicznych Mino | króla i matkę jego. Wobec tego 
poseł polski Szembeh. że w dniu 27 bm. przypadają ur 


opozycji do rządu. konstytucji. Ustęp ten dopu' 
W sprawie proponowanych |szcza odroczenie sesji zwyczaj 
przez marsz. Daszyńskiego |nej budżetowei na przeciąg dni 
zmian regulaminowych. „koło*|30. Odroczenie takie — pod- 
wypowiedziało się przeciwko |kreślają te sfery — mogłoby 
niektórym punktom nowego |utrudnić odprawę budżetu, dla 
projektu, natomiast posłowie | którego konstytucyjne prze- 
żydowscy postanowili poprzeć | znaczony jest okres 5 miesięcy 
punkt, upoważniający marszat- |Pojawił się przeto projekt uzu 
ka do ingerowania w kierunku |pełnienia wspomnianego ustę- 
usprawnienia pracy budżeto-|pu w sposób następujący: 
wej. „Odroczenie sejmu w czasie 
PRZECIW ODRACZANIU  |ozstłużade — 0 taka jo 
SESJI SEJMOWEJ | zrość dni czasu: przeznaczonego 
Opozycyjne grupy sejmowe | dła, obrad sejmu nad budżetem. 
rozważają obecnie anonimowy | Jeżeli wskutek odroczenia pre- 
ale znaidujący. popafcie kiefow | liminarza przed rozpoczęciem 
niczych czynników sejmu, proj następnego roku budżetowego 
jekt uzupełnienią ust. 5., art. 25 | nie będzie uchwalony, obowią- 


Zamach rewolwerowy na królewicza 


WŁOSKIEGO 


Sprawca socjalista Fernando di Rosa aresztowany 


BRUKSELA 24.X. (telegr. wł.) — W dniu dzisiejszym dokonano zamachu na włos- 
księcia Piemontu, 

W chwili, kiedy karoca wyjechała z pałacu królewskiego, 
i włoskiego następcę tronu i zatrzymała się przy grobie Nieznanego Żołnierza, z tłumu wysu- 


wioząc księcia Humberta 


Gdy następca tronu wysiadł z powozu i stanął przy grobie, 


wówczas nieznajomy wydobył rewolwer, strzelając w stronę księcia Piemontu. 

Strzał chybił, Zgromadzeni dostojnicy rzucili się w stronę ofiary zamachu, aby nieść 

ewentualnie pomoc, korzystając z czego sprawca zamachu wmieszał się w tłum, został jed- 
rzez policję. 

Sprawcą zamachu ciaza się młody 

ryżu, nie przebywając tam jednak 

W przeddzień zamachu wyjechał do Antwerpii, skąd wrócił wieczorem, 


Włoch, Fernando di Rosa, który mieszkał w Pa- 
Już od śranicy belgijskiej śledził następcę tronu, 


stale, 1 
noc spędził 


Pytany o powody zamachu oświadczył, że należy do drugiej międzynarodówki i uważa 
sobie za obowiązek sumienia zgładzić 
Wraz ze sprawcą zamachu, 
nież odwieziony do Pałacu Sprawiedliwości belgijczyk, niejaki Pasqual, który skutkiem pobicia 
przez tłum stracił przytomność. 
doraźnie śledztwo ustaliło, 


włoskiego następcę tronu ze świata, 
którego tłum usiłował zlinczować, aresztowany został i rów” 


że Pasqual, na widok celującego w stro- 
rękę z bronią, Tłum uważał go za uczest- 
śo już na miejscu zamachu, oszczędzając 


Pobyt min. Zaleskiego w Bukareszcie 


króla i podpisanie traktatu arbitrażowego 
Zaleski odjechał samochodem | Król Michał zrewanżował się, 
daiąc ministrowi Zaleskiemu fo 
tograiję swoją. 

O godzinie 6 wiecz. minister 


Popołudniu pan Zaleski z 
małżonką byli przyjęci na dwo| 
rze królewskim przez młodego Zaleski i minister Minoresco 
podpisali traktat arbitrażowy 
polsko - rumuński, który wej 
dzie w życie po ratyfikowaniu 
przez odpowiednie instancje ©- 
bu państw. 


rodziny Michała. państwo Zale- 
li mu prezent — ti. 
pięknie oprawioną i pięknie ilu 
strowaną bajkę Konopnickiej. 


lzuje na okres najwyżej jedne- 
go miesięca kredyty z poprzed 
niego roku budżetowego. 


Rzucono też myśl, ażeby za” 
miast nowelizacji, skreślić wo 
góle ustęp, dotyczący odrocze” 
nia sesji budżetowej, Autorzy 
uzasadniają tę myśl presump 
cią, że jeżeli zadaniem sesji 
zwyczajnej jest odprawa bud 
żetu w ciągu pięciu miesięcy, 
to możliwość uszczuplienia tego 
czasit przez odroczenie sesł na 
dni 30, opierałoby się na posta 
nowieniu, które weszło do kon 


sytuch widocznie przez mepo- 
rozumienie, lub niedopatrzenie. 


4 


Żeby temu zapobiec, należy u- 
stęp dotychczas. wogóle skre* 
ślić. W jednym j drugim wy- 
padku chodzi iednak g zmianę 
konstytucji, co wymaga kwali- 
fikowanej większości. Autorzy 
koncepcji przypuszczają jet 
nak, że w danych okolicznoś- 
ciach dałaby się uzyskać. 


Straszna katastrofa 


budowlana 
5 zabitych 


BYTOM, 24.10. (AW.) Dziś 
o godz. 4 popołudniu miała tu 
miejsce straszliwa katastrofa 
budowlana. 

Mianowicie w nowobuduią- 
cem się kąpielisku miejskiem 
załamało się betonowe sklepie 
nie, przygniatając 19 robotni- 
ków. 

Pięciu robotników zostało za 
bitych na miejscu. Czterej ro- 
botnicy odwiezieni do szpitala 
w stanie beznadzielnym, pozo- 
stali odnieśli mniej lub więcej 
ciężkie obrażenia. 


Katastrofa miała miejsce na 
tle następującem: Beton, wo- 
bec braku pogody i ciepła, nie 
wysechł dostatecznie, zaś sza 
lowanie zostało zbyt wcześnie 
usunięte, co spowodowało że 
ciężkie sklepienie runęło w dół 
nie napotykając na żadne prze- 
szkody ani oparcie. 

Przed budynkiem kąpieliska 
rozgrywały się wstrząsające 
sceny podczas wynoszenia zruj 
nowanego wnętrza budynku 
trupów i rannych- 
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Arabowie grożą najazdem na Palestynę 


o ile nie zostanie powstrzymana imigracja żydów i zniesiona deklaracja Balfoura 


Rząd Rzeczypospolitej żąda odszkodowania dla swych obywateli 


W dniu dzisiejszym z polecenia Raport zwraca specjalną u- 
administracji angielskiej zosta”, wagę na to, że cały Islam mari 
ły skonfiskowane dwa dzienni- ,festuje swe sympatje dla ara- 
kj arabskie za umieszczenie bów palestyńskich, w szczegól 
tekstu sprawozdania wysokie-;ności mahometanie indyjscy: 
go komisarza brytyjskiego o sy | Emir transiordański zwrócił się 
tuacii w Palestynie, a skierowa!ze specjalnem pismem do nad- 
nego do władz centralnych w jkomisarza palestyńskiego, wy- 
Londynie. W związku z tem re jrażając przekonanie o bezuży- 
daktorzy tych pism będą odpo; teczności i beznadziejności a- 
wiadać poza przekroczeniem o-;spiracij żydowskich co do Pale 
bowiązujących przepisów pra-;styny, W całym Islamie panuje 
sowych również o kradzież taj | gy 
nych dokumentów państwo” | 
wych, za co grozi im kara do 6 
lat więzienia. Treść raportu wy 
sokiego komisarza brytyjskie- 
go była następująca: 

Położenie polityczne w Pale 
stynie znów się pogorszyło Ww 
ostatnim tygodniu. | Usprawie- Z Warszawy do- 
dliwione są poważne obawy. 


Strajk powszechny, ogłoszony pobyć olskie g o” | 
na dzień 16 bm. przez egzeku=| ”* 
tywę arabską, był surowo i sku! Sensacyjna sprawą Błeżc i 
tecznie przeprowadzony po, dowskiego i ostatnie wiadomo-; 
miastach i wsiach. Nawet fella- } ŚCi o aferze w lonie ambasady 
howie okazali się posłuszni! Sowieckiej w Berlinie — zwró 
hasłom strajkowym. W dodat-|Ciły uwagę i na działalność am 
ku możliwe jest, że ten strajk basady sowieckie! w Warsza- 
miał być tylko próbną mobiliza | Wie. 

cją sił arabskich. Charakterystycznym jest fakt 
który miał miejsce przed paru 
dniami. Było to aresztowanie 
przez nasze władze policyine 
w gmachu poselstwa sowieckie 


OSTATNIEJ go przy ul. Poznańskiej 15 I 
CHWILE osobnika, podającego się za 


» | Adolfa Mironowskiego, który 
PARYZ. „Journal* według oskarżenia go przez po 
donosi z Berlina, iż por-|selstwo, miat zgłosić się tam z 
tjer ambasady francuskiej | propozycja oddania swych w 
w Berlinie oskarżony o|sług wywiadowi tego posel 
kradzież klejnotów amba-| stwa. 
sadora jest ajentem pozo-| Mironowski przylechał do 
stającvm na slużbie szpie- | Warszawy i zgłosił się do po- 
gowskiej Sowietów, Oka- |selstwa sowieckiego w hotelu 
zało się, że portjer b. puł-| „Rzymskim“ prosząc o audjen- 
kownik arwji carskiej,fcję u kogoś „wyższego“. 
jest teściem  wybitnego| Przyjął go w oddzielnym po | 
komunisty von Pfeila,|koju iakiś mężczyzna, którego 
który trudni się organi- 
zacją sowieckich szpie- 
gowskich placówek za- 
granicą i który polecił 
portjerowi szpiegować w 
ambasadzie francuskiej | 
w Berlinie, | 
NEW-JORK. W Ne- 
walby aresztowano dwie 


osoby, podejrzane o pró- 
bę zamachu na pociąg, 


PARYŻ, 24.10, (ATU.- Przez | 
cały dzień dzisiejszy prezydent | 
Doumergue odbył szereg kon- 
ferencji i rozmów z wszystki- 
3 mi poważniejszymi przywódca 
pyta p jechał prezydent| mi stronnictw politycznych.Nad | 

` to w gmachu parlamentu toczy 

NEW-JORK. W la-ity się narady prezydium po-| 
boratorjum Zzjednoczo- szczególnych klubów. Dzień 
nych zakładów filmo- dzisiejszy nie przyniósł žad- 
wych w Hollywood na- nych zmian ani niespodzianek, 
stąpiła silna eksplozja. ; przesilenie trwa nadal, W for- | 
Jeden robotnik został: mie płotek przesuwa się na ta- | 
zabity i wielu ciężko ran- mach prasy dziesiątki nazwisk | 
nych, 1.000.000 mir.; przypuszczalnych przyszłych 
zdjęć filmowych uległo sterników nawy państwowei. 


MMM M MMM MMA 


Ą zniszczeniu. , Wszyscy z niecierpliwością 
4 Straty obliczają na, oczekują zakończenia kongresu 
= kilka miljonów dolarów. | stronnictwa radykałów, który 


| może cokolwiek wyjaśnić sy- 
tuację, Prasa poranna podaje 
sensacyjny projekt aby w wy” 


MAILAND. Nasta- 
pił tu straszliwy wybuch 
w fabryce amunicji. Wy- | E 
buch był tak silny, że |o z 
NOSE SAUZE IŻ) Ol -mumimieAAOECEA 
trzęsienie ziemi. Dotych-i] Tańców Nowoczesnych 
czas wydobyto Z pod) wyucza mo edynczą! Wkomplętach 
gruzów 4 zabitych i 1040. WAJNTRAUB 
rannych, 

Przyczyny wybuchu 
dotychczas nie ustalono, 


w asysten'Ji mistrza zagramiczn, 
w Łodzi, ul. Kilińskiego 44 
= Qe podw, lewa olicyną parter 
iniormacje od 10 rano do 10 wiecz, 


EW | Udy Y PATA 


wielkie podniecenie z powodu 
sprawy palestyńskiej, Jest io 
większe niebezpieczeństwo, niż 
w swoim czasie rewolucja w 
Syrii, ponieważ w grę wchodzi 
uczucie religijne. Emir żąda u- 
tworzenia wołska rezerwowe- 
go w Transjordanii, aby być 
gotowym na niespodzianki, * do 
daje: trudno dziś powściągać 
podniecenie arabskie. Poza tem 
należy oczekiwać takiegoż pod 


niecenia i wśród innych naro- 


|lestyny beduimów transjoradń- 


dów arabskich, które prawdo-; skich. 


podobnie nie będą nadal zacho 
wywać się cierpliwie wobec 
ataków sionistycznych na pra- 
wa arabów palestyńskich : na 
prawa wszech - mahometań- 
skie. Należy przypuszczać, że 
Emir pragnął tem pismem o- 
strzedz rząd jerozolimski przed 
możliwością wtargnięcią do Pa 


| s RYNF 
Nowaajera w poselstwie sowieckiem 
tym razem w Warszawie 


Oddanie w ręce polskich władz 
niewygodnego szpiega wojskowego 


nazywano towarzyszem Beke- 
rem vel Bekermanem. Był to 
jegomość wzrostu średniego, 
kulejący. 

Rzekomy „towarzysz Beker' 
zgodził się przyjąć usługi Mi- 
ronowskiego, zapisał go na li- 
stę wywiadowców pod psełdo- 
nimem ,Mironow”* biorąc od 
niego fotografię, która była 
przy dowodzie kasy chorych. 
Pieniądze obiecał dać po do- 
starczeniu materiałów. Miro- 
nowski wrócił do Wilna į po 
8 miesiącach przyjechał znów 
do poselstwa sowieckiego, 
gdzie zaproponował sprzedaż 
pewnych informacji. 

Polecono mu dokumenty przy 
wieźć, za co otrzymać miał 
większą sumę pieniędzy. 

Mironowskiemu wypłacono 
zaś tytułem zaliczki 100 zł. 

Po wzięciu tych pieniędzy 
„Mironow* wyjechał do Wilna 
i tam dostał się na 3 miesiące 
do więzienia za kradzież. 


niku 
nia į nie znalezienia wyjścia w 
utworzenia rządu zostały rozpi 


przeciągnięcia się przesile. 


W Warszawie w dniu 18 bm. 
przyjechał tu i zgłosił się do 
poselstwa sowieckiego między 
godziną 10 a 11 rano oczekiwał 
na przyjęcie około pół godziny- 

Z poczekalni przyprowadzo- 
no go do osobnego pokoju i 
tam przyjął go jakiś wyższy u- 
rzędnik. 

Mirowski powołał się na po 
przednie usługi, ujawnił pseudo 
nim „Mironow” i zaproponował 
znów swą współpracę. Urzęd- 
nik wysłuchał go, zostawił w 
pokoju, który 
klucz į udał się widać na nara- 


dę ze swemi władzami. Po 2 go$ 


dzinach demerwujących oczeki 
wań, przyprowadzono Miro- 
nowskiego do innego pokoju, 


jedzie już czekały na niego na* 


sze władze policyjne. 

W ten sposób poselstwo so- 
wieckie w Warszawie pozbyła 
się niewygodnego sobie współ 
pracownika i złożyło dowód 
„lojalności“ wobec państwa w 


Kryzys rządowy we Francji trwa 


Prezydent nie wyznaczył jeszcze premjera 


isane nowe wybory do parla- 
i mentu, które możliwie dadzą 
 lakąkolwiekbądź większość. 


Obalony premier francuski przemawia ostatni raz 


w par 


kę przedstawicielami Cen 


LONDYN, 24.10. (ATU). — 
Dziś nadeszła tu od egzekuty- 
wy arabskiej depesza- z postuła 
tami palestyńskich arabów. E- 
gzekutywa arabska żąda: od- 
wołania deklaracji Balfoura, po 
wstrzymania imigracji żydów- 
skiej, utworzenia rządu konsty” 
tucylnego, w którym żydzi mo 
gliby wziąć udział z warun- 
kiem, że wyrzekmą się celów 
sjonistycznych. 


LONDYN, 24.10. (ATU.) 
W kołach rządowych Wielxiej 
Brytanji w związku z nadal nie 
wyjaśnion,//,/ sytuacją w Pale 
stynie rozważana jest sprawa 
zamianowania nowego wyso- 
kiego komisarza W. Brytanii w 
związku z nieopanowaniem sy- 
tuacji przez dotychczasowszo. 


LONDYN, 24.10. (ATU.) 
W dniu dzisiejszym poseł po!- 
ski przy rządzie W. Brytani zo 
stał przylęty przez podsekreta- 
rza stanu spraw zagranieznych 
któremu wręczył imieniem rzą 
du polskiego notę w sprawie 
odszkodowań dla żydów oby- 
wateli polskich, którzy pon eŚli 
straty materjalne podczas © 


zamknięto na|statnich zajść palestyńskich 


— 


W obliczu strajku 
w przemyśle 
węglowym 


(Nasz korespondent sosno* 
wiecki (R) donosi:) 

"W Dąbrowie Górniczej od: 
były się trzecie z rzędu układy 


tralnego Związku Górników a 
Radą Ziazdu Przemysłowców 
Górniczych o podwyżkę płac 
dla górników zagłębia Dąbrow 
skiego i Krakowskiego. 


Po dość obszernej wymianie 
zdań między stronami, przed- 
stawiciele Rady Zjazdu zapro- 
ponowali podwyżkę płac w wy 
sokości 5 i pół proc. dla robon: 
ków dniówkowych, a 2 proc. 
dla robotników akordow ych: 


Po krótkiej dyskusji delega- 
tów kopalń nad propozycją Ra 
dy Zjazdu, tow. pos. Stańczyk 
złożył, imieniem Centralnego 
Związku Górników, oświadcze 
tnie, że proponowana podwyżka 
iiest zbyt niska i Związek Gór: 
f ników zgodzić się na nią nie 
i może; jednak propozycje Rady 
i Zjazdu zostaną przedłożone 
| górnikom do wiadomości, a 
Kongres Centralnego Związku 
Górników z wszystkich za:tęb; 
węglowych, który odbędzie sie 
w niedzielę w Katowicach za 
decyduje ostatecznie œ dalszem 
a=" górników w. spra- 


wie obecnego konflikt 


W każdym razie, a ile gór 
cy nie dostaną znacznie wy*- 
szei podwyżki, należy się sno* 
dziewać wybuchy walki: strat- 
kowej w całem zórnictwie .. ; 
zlowam. ij i 
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przewodniczący 
senatu 


francuskiego 


We Francji odbyły się uzupeł- 
niające wybory do Senatu. 
Jak wiadomo, co trzy lata 
trzecia część Senatu musi być 
odnawiana przez częściowe 
wybory, Część senatorów, 
podlegających obecnie wyeli- 
minowaniu, została powtórnie 
wybrana, Pomiędz wybrany- 
mi ponownie znajduje się do- 
tychczasowy przewodniczący 
senanatu francuskiego, Doumer, 


Sensacyjny 
proces 


Bezrobotny skarży 
saską rodzinę królewską 
Żąda przyznania mu 
tytułu księcia Saskiego 


DREZNO, 24 X. 1929. 
(Własna służba iniormacyj- 
na „Głosu Polskiego") — 
Czwarty wydział tutejszego 
sądu karnego rozpatruje 
sensacyjną sprawę przeciw- 
ko'byłemu królowi saskie- 
mu Fryderykowi - Augusto- 
wi, oraz jego rodzeństwu. 
Skarżącym jest Wiktor Hor- 
vath z Berlina, obecnie 
bezrobotny i pobierajacy 
zapomogi społeczne, Sąd 
ma ustalić, że ojciec Wiktora 
Sehze Horvath, który w 
roku 1921 popełnił samo- 
bójstwo, w sierpniu, lub|: 
wrześniu 1854 r. urodził 
się jako ślubny syn ów- 
czesnej arcyksiężniczki sa- 
skiej — Karoliny. Skarga 
twierdzi, że zmarły już 
król saski Albert, oraz żona 
jego Karolina (księżniczka 
szwedzka), uchodzący. za 
małżeństwo bezdzietne. 
mieli dziecko ślubne, a tem 
dzieckiem był właśnie oj- 
ciec Wiktora Horvatha. Z 
tego wynikałoby, że jedy- 
nym spadkobiercą do ko- 
rony i majątku króla sas- 
kiego Alberta był Grehza, 
a następnie syn jego Wik- 
tor Horvath. Jakkolwiek 
skarżący oświadczył, iż jest 
on właściwym królem sa- 
skim, chwilowo jednak, wo- 
bec braku wakansu na 
tron, żąda an części ma- 
jątku, jaki znajdzie się w 
posiadaniu byłej rodziny 
królewskiej, oraz przyzna- 
nia mu tytułu książęcego 
i nazwiska dynastji Saskiej 
„Horvatha zastępują w są- 
dzie bardzo wybitni praw- 
nicy berlińscy, Berlińskie 
dzisiejsze dzienniki zamiesz- 
czają sensacyjny artykuł 
Wiktora Horvatha p. t 
„Jestem królem saskim", 
w którym to artykule au- 
tor uzasądnia swoje pre- 
tensje, 


Głos Polski 


Jak mordowano agentów angielskich, 


którzy wykryli szpiegów niemieckich w Rosji 


Wstrząsające szczegóły zbrodni 


Zeznania naocznego świadka 


przyczyniły się do wyświetlenia prawdy, 


Rewelacje 


ski“ sprawa  zgładzenia ze 
Świata agentów wywiadu an} 
gielskiego w Warszawie na 
początku wojny, bo w r. 1914) 
stała się wstrząsającą sensacią 
Napływają ze wszystkich stron 
nowe szczegóły tej niesłycha” 
nej afery. Po zeznaniach Ko- 
steckiego i Sochackiego miesz- 
kańców ulicy Płockiej gdzie 
odnaleziono szkielety zamordo 
wanych, obecnie przez władze 
Śledcze zbadany został nowy 
świadek, którego zeznanią u- 
jawniły nowe, szczegóły doko- 
namej zbrodni politycznej. | 


Grigorij Jaszczyk, b. wach- 


„Głosu Polskiego“ 
Poruszona przez „Głos Pol-'ujięcia 3 niebezpiecznych szpie | 


gów. Żandarmi z Jaszczykiem 
na czele usadowili się w jed- 
nym samochodzie, w drugim 
zaś jechał ów pułkownik z kil- 
koma innymi oficerami. Za ro- 
gatkami, w pobliżu fortu puł- 
kownik rozkazał zatrzymać 
się i obiaśnił, że rzekomi szpie 
dzy niemieccy będą usiłowali 
zbiec z Warszawy, iadąc sa- 
mochodem w stronę Łowicza. 

— [stotnie po kilkunastu mi- 
nutach zauważyliśmy — opo" 
wiada Jaszczyk — reflektory 
szybko pędzącego samochodu. 
Kiedy tajemniczy samochód 
zbliżył się do nas, na rozkaz 


Kiedy całe towarzystwo zna 
lazło się w odległości kilkudzie 
sięciu kroków od miejsca spot- 
kania, Jaszczyk usłyszał kilka 
strzałów. 

Za chwilę przybiegł jeden Z 
oficerów j polecił żandarmowi 
zabrać trupy do samochodu i je 
chać zpowrotem -w kierunku 
ulicy Płockiej: 

Tutaj auta znów zatrzymano 
i polęcogo wykopać dół. a na- 
stępnie zakopać trupy. 

Po dokonaniu tej 
czynności — opowiada Jasz- 
czyk — kazano nam wracać do 
Cytadeli. Pułkownik rozkazał 
nam, pod groźbą surowei kary; 


okropnej 


mistrz żandarmerii rosyiskiejj pułkow niką zatrzymaliśmy po- Hama o zajściu nie opowiadać 


w Warszawie osobiście brał! 
udział w strasznej zbrodni: 


dził oddziałem żandarmerij w 
Cytadeli. Pewnego dnia grud-| 
niowego późnym wieczorem c©-' 
trzymał telefoniczny rozkaz | 
przygotowania oddziału ludzi 
do wyjazdu w ważnej spraw'e 
i zameldowania się u 


dróżnych. Z samochodu wy- 


Jednocześnie pułkownik gSo- 


fsiedli dwaj panowie w towa- |biście spisał jakiś długi proto- 
Jaszczyk w roku 1914 dowo: TZystwie czarno ubramej da-|kół który podpisaliśmy. Pamię 


"my. 


— Pułkownik żandarmerii, 
otoczony oficerami, elegancko 
zasalutował i po paru zdaniach 
zamienionych z przybyszami w 
cudzoziemskim języku, 


dowódcy. Wkrótce przyjechał ; skręcającą na lewo od szosy- 


samochodem do Cytadeli 


kownik żandarmerii. którego 


puł- | 


Jaszezyka uderzyło, 
| rzekomi szpiedzy 


polecił 
swego jim iść ze sobą polną drogą, 


że owi 
niemieccy |cy auto z cudzoziemcami, nale” 


tam tyle, że protokół mówił o 
rozstrzelaniu szpiegów niemiec 
kich „w czasie pościgu“. 
Nazajutrz rano otrzymałem 
jako nagrodę 10 rubli dla siebie 
i 20 dla pozostałych żandar- 
mów“. Na zakończenie swego 


nazwiska Jaszczyk już nie pa- | nie mówili po niemiecku, lecz w | żał do ochrony rosyjskiej j rów 


mięta i oświadczył, że žandar- | 
mi mają jechać z nim. celem 


innym języku, 
czyk zupełnie nie rozumiał, 


którego A? sowicie 
ny. 


był wymagrodzo” 


Ofiara, czy zabójca? 


PO SKAZANIU HALSMANA 


Opinja publiczna żąda wznowienia procesu 


i rehabilitacji dla oskarżonego 


WIEDEŃ, 24.10. (Tel. własny 


Oczywiście, że szkoda wy 


we „Freie Presse“, że „sprawa 


„Głosu Polskiego“). Wzburze- rządzoma przez pierwsze kaza-/; Halsmana nie może zejść z po” 
nie opinii publicznej w Austrii nie nie mogła być zmniejszona rządku dziennego tak samo, jak 
przeciwko wyrokowi w proce- przez tego rodzaju oświadcze-, niegdyś nie mogło się to stać z 
sie Halsmana wzmaga Się nie. Obrońca Halsmana w kwestią Dreyfusa przed rehabi 
wciąż. Umacnia się przekona- | pierwszej instancii oświadcza$litacją niewinnie skazanego. 
mie, że wyrok został wydany 
pod naciskiem  „Heimwehry*, 
która pragnęła uczynić z kry-| 
minalnej sprawy — proces poli! 
tyczny. | 
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Przy drzwiach zeńkoietyćii 


mówią o tem, jak stracił kupiec łódzki 
30.000 dolarów 


Warszawski koresp. ..Głosu| wadzony był przez jakąś przy- 
' Polskiego“ (S.) telefonuje: godną znajomą do mieszkania 
| Sąd okręgowy w Warszawie i Marji Zajdenbajtlowej. 

pod przewodnictwem sędziegoj Wyszedłszy stamtąd po ia- 
paier rozpatrywał wczoraj | kimś czasie stwierdził brak 30 
ljedną z największych spraw |tys: dolarów, które miał w kie 
| podchodowych. szeniach ubrania. 
| Okradziono mianowicie Wła| Poszkodowany na rozprawę 
dysława J., bogatego przemy- |się mie stawił. Zeznanie jego od |= 
słowca łódzkiego, który przy | czytano į proces toczy się przy 
Gdy obrońca Halsmana zwró- /bywszy do Warszawy zapro-| drzwiach zamkniętych. 
cił się do jednego z wybitnych 
duchownych ks. Wimma z Stod 
bą o odwołanie treści swego ka 


zatia, w którem scharakteryzo | WIELKA AF ERA 


wał Halsmana, jako obcokra-, w magistracie wrocławskim | 


jowca o zatwardziałem sumie- | 
niu, który zamordowawszy | WROCŁAW, 24.10, (Tel. wł. przekonały się, że 40 urzędni-/ 
własnego ojca. nie okazuje na- | ;Głosu Polskiego“).  Nadbur-' ków, zatrudnionych w magistra ' 
wet skruchy, duchowny ten, po | Mistrz Wrocławia, zawiesił w |cie pobierało stałe Pac NC i 
dlusch derrak acheh, zgodził |"1zedowaniu na wniosek szere |mian za co firma „Wirz“ otrzy | 

¿gu radnych miejskich, 40 urzęd mywała wielkie zamówienia od; 
się na lakoniczne oświadczenie jników magistratų, podejrza- miasta. Afera ta dotyczy działu: 


Prasa austrjąacka zwraca u- 
wagę na fakt, że w niektórych: 
naibardziej uczęszczanych ko-] 
Ściołach podcząs niedzielnych! 
kazań duchowni uprawiali wy- 
raźną agitację na niekorzyść 
Falsmana, mówiąc o niem jako 
o przestępcy, któremu morder- i 
stwo zostało dowiedzione. Dzia 
ło się to bezpośrednio przed 
wydaniem wyroku Saznjącewo | 


| 
ł 
| 
j 
ciekawego zeznania Jaszczyk 
opowiada, że szofer. prowadzą 
|= 


~ r 


podczas następnego kazania, że | nych o uprawianie łapownictwa budownictwa miejskiego. i 
proszą | Taz o uprzywilejowanie znanej | 
firmy handlowej „Wirz“. 
Firmie tej ogłoszono ostatnio | wszyscy oskarżeni 
upadłość, a gdy władze przy i wymienieni 
stąpiły do rewizii ksiąg firmy zwisk. 


W wspomnianych księgach fi | 
|gurowało specjalne conto oraz 
urzędnicy 
byli według na- 


„óbrońcy Halsmana 
mnie o oświadczenie, iż są oni; 
głęboko przeświadczeńi o nie- 
winności ich klijenta“. 
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| Chory Stalin 


| 


Ostatnie zdjęcie Stalina, o któ- 
rym mówią, że jest ciężko cho- 
ry nerwowo. Znajduje się on 
obecnie w sanatorium w Gorki 
pod Moskwą. O stanie jego 
zdrowia krążą najłantastycz= 
niejsze pogłoski, 


ię 22793 $$ 


WIADOMOŚCI 
NOWY-JORK. Srod- 


kowe i wschodnie stany 
nawiedziły już pierwsze 
gwałtowne burze zimowe 
natomiast na zachodzie 
Ameryki panują jeszcze 
wyjątkowe upały. 

San Francisko ter: 
mometr dochodził dziś 
do 35 st. Celsiusza. 


BERLIN. Wedle do- 
niesienia z Moguncji, 
francuskie ministerstwo 
wojny cołnęło wydane 
już rozkazy w sprawie 
opróżnienia Palatynatu. 
Na miejsce oddziałów 
wojskowych, które już 
odeszły, przyjdą torma- 
cje rekrutów. Wstrzyma- 
no również wycofanie 
załogi francuskiej z przy- 
czółka mostowego Mo- 
guncji. 

BERLIN. Szanse ple- 
biscytowe nacjonalistów 
niemieckich coraz bar- 
dziej maleją. W Berlinie 
złożono dziś zaledwie 
12.300 podpisów. We- 
dług konstytucji wyma- 
gane są podpisy conaj- 
mniej 10 części upra* 
wnionych do głosowania, 
a więc w Berlinie naj- 
mniej 350.000 podpisów. 


RYGA. W prasie 
sowieckiej ukazało się 
lakoniczne doniesienie, iż 
zastępca posła sowiec- 
kiego w Chinach, Ko- 
robtin, zginął tragiczną 
śmiercią. Zadnych szcze- 
= gółów śmierci nie podano. 


RZYM. We Floren- 
cji zakończona odlewa- 
nie z bronzu olbrzymiego 
posągu Mussolinego na 
koniu, który będzie usta- 
wiony w Bolonji 28 b.m. 

Podstawa posągu ma 
6 metrów długości. 


NORYMBERGA. 
W pobliżu Reichelsdor- 
fu zdarzyła się poważna 
katastrota kolejowa, 

Jeden z maszynistów 
zmarł wskutek odniesio- 


[I DTR GOA 
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nych ran. Jęst wielu 
4 rannych z pośród pasa- 
IĄ żerów. 
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Pobity mistrz 


mistrz 


Jak uż donosiliśmy 
świata w tenisie, Cochet, pod- 
czas pobytu swego w Japonii 
został pobity przez japofńicyka 
Harada. Porażka ta stała się 
pierwszorzędną sensacia spor 
tową: 


m m 


MORDERCA 


nieletnich dziewcząt 
przed sądem 


PARYŻ, 24 października 
1929 (Własna służba tele- 
graficzna „Głosu Polskie- 
go”). Przed  trybunałem 
przysięgłych w Donay roz- 
począł się sensacyjny pro- 
ces  „łudożercy* Karola 
Masselis, który dopuścił 
się dwóch morderstw sek- 
sualnych na dwóch nielet- 
nich dziewczętach, pozatem 
ma on na sumieniu kilka 
dokonanych zgwałceń nie- 
letnich, między któremi 
znajduje się własna jego 
córeczka, Oskarżony przy- 
znaje się do jednego tylko 
morderstwa. Gdy po pier- 
wszym dniu obrad oskar- 
żony wyprowadzony został 
ze sądu, tłum rzucił się na 
niego i chciał go zlynczo- 
wać, Policja, straż wię- 
zienna i żandarmerja z tru- 
dem tylko zdołała obronić 
$o przedsamosądem wzbu- 
rzonych ludzi, 


Czy szylingowi 
grozi dewaluacja? 


WIEDEŃ, 24.X. 1929, 
(Własna służba iniormacyj- 
na „Głosu Polskiego"). Wo- 
bec niepokojących wieści 
o zachwianiu się waluty 
austrjackiej, główny dyrek- 
tor „Nationalbanku”, dr 
Ryszard Reisch, ogłosił w 
prasie komunikat, że po- 
głoski o możliwym upad- 
ku szylinga nie odpowiada- 
ją rzeczywistości iże nie 
istnieje żadna podstawa, 
usprawiedliwiająca tego ro- 
dzaju obawy, Szyling po- 
siada 65-cioprocentowe po- 
krycie w walutach i dewi- 
zach wysokocennych. 
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Głos Polski 


„ROSJA NA WULKANIE' 


Wystarczą „głodne bunty“ a zapłonie pożar rewolucyjny 
gorszy od przewrotu bolszewickiego 


SENSACYJNY REFERAT BIESIEDOWSKIEGO 


Biesiedowski nietylko zerwał 
w sposób radykalny i „orygi= 
nalny“ z miejscem swei dotych 
czasowej działalności w charak 
terze dyplomaty sowieckiego— 
ale jawnie przeszedł na stronę 
najzacieklejszych wrogów bol 
szęwickiego rezgime'u, od 11 lat 
gniotącego Rosie w krwawych 
szponach czerezwyczajki į wy 
ciągającego swe chciwe i za- 
chłanne macki na cały Świat, 

W redakcji pisma Dni" wy- 
dawanego przez byłego dykta- 
tora Kiereńskiego, wygłosił 
Biesiedowski wyczerpujący ref 
ferat o sytuacji obecnej w Sò 
wietach, Wykład. obejmuiacy 
szeroki zakres wydarzeń w po- 
lityce wewnętrznej j zagranicz” 
nei. w oświetleniu byłego so- 
wieckiego dyplomaty, okazał 
się znacznie ciekawszy od tych 
sensacyjnych rewelacyj, któ- 
rych coprawda oczekiwano od 
Biesiedowskiego, ale w innym 
zakresie, raczej personalnego 
demaskowania działalności po- 
szczególnych działaczy czerwo 
nego Kremlu. 

Referat Biesiedowskiego w: 
skondensowanej formie scha- 
rakteryzował położenie ekono- 
miczne i polityczne Sowietów, 
nienstaljącą walkę o władzę, koń 
czącą się katastrofą dla tych 
działaczy, którzy mieli nieszczę 
ście wpaść w niełaske Stalina 
i zawrotną karierę „dorobkie- 
wiczów'* komunistycznych, w 
postaci wielu dziś bardzo wpły 
wowych dvgmnitarzy. 

„Sowiecki regime dyktatury 
— twierdzi Biesiedowski — roz 
kłąda się coraz bardziej į gni- 
je. Żywioł chłopski na terenie | 
całei Rosji Sowieckiej jest tak; 


dalece wrogo usposobiony dial - 


władzy. że nawet GPU w swo- | 
im czasie — przed półtora ro- 
kiem — przedłożyło „Politb'u- 
ro“ obszerny referat o niewąt- 
pliwem istnieniu wśród włoś- 
ciańskiejorganizacij antybolsze 
wickiej. Żadnej podobnej orga-, 
nizacjj niema — jest natomiast 
niepohamowana wola niezwy- 
kła energia, i wielka rozmai- 
tość środków. . któremi rozpo- 
rządzają chłopi w walce z cię- 
żarami, które na nich zwala 
rząd. 

W rezultacie, całe gubernie 


bami ludności, Władza sowiec | nikiem - metalowcem, który od 


W REDAKCJI „DNI“ 


są uważane za „niebłagonadioż | nie może nie zastanowić się nad 
ne“, tem ziawiskiem. Stwarza się 
Trudność rozwikłania zagad- | wrażenie jakiejś ogromnej rany 
nienia „chłopa” i „chleba“ iest|ropiącej, która pokrywa cały 
zapewme największa z tych. zjkraj, Starzy członkowie partii 
jaką w ciągu swego istnienia | dobrze to rozumieją. widzą, że 
spotkała sie władza sowiecka. | wewnątrz kraju i partji coś 
„Wypadki w dzisiejszej Ro-| gnije niepowstrzymanie... 
sji sowieckiej rozwijają się na| Przed dwoma miesiącami — 
gruncie głębokiego malkonten-| opowiada Biesiedowski. — przy 
tyzthu szerokich mas ludowych | był do Parvża na czas urlopo- 
wygłodzenia, braku najniezbęd|wy jeden z członków Central- 
nieiszych przedmiotów i — ied|iego Komitetu Partii. Opowie- 
nocześnie — na tle coraz wiek |dział mi swoja rozmowę z în- 
szej obcości rządzącej partii. jei| nym członkiem CK. Tołokonce- 
celów z bezpośredniemi potrze-| wvm, uczciwym. starym robot" 


myśleć teraz socjafiź: 
mie?  Wszysty rozumieją 
że to nie o socjalizm cho- 
dzi, ale o... żoładki puste. Krai 
przechodzi przez okres najsroż 
szych cierpień — ktoby tam my 
ślał o socjalizmie * 
Referat Biesiedowskiezo. ad- 
słaniający całe ubóstwa i obłu- 
de, =łoszonvch nrzez przywód- 
ców sziutmnych haseł, jest tem 
cenniejszy, że zawierał bardzo 
wiele faktycznego materiału nie 
dostepneco dla ludzi niewtajem 
niczonych i odsłonił niejedną 
zagadkę „sowieckiego raju". 
Po skończonym referacie Bie 
siedowski odpowiadał na sze 


[ej 


ka. w swych naczelnych posta |20 lat jest w partii... Z rozmo- 
ciach, jest tak samo niedostep-| wy tel wynikało, że wszystkie 


na dla głosu ludowych mas. jak 
ongi carską władza...“ 
„Chorobliwe objawy przeista 
czania się rewolucji w reakcię 
zaczęły bvć tak rażace, że ża- 


den z uczciwych ludzi w partii$ 


plamy tak szumnie stwarzane w 
Sowietach. jak ów plan pięcio- 
letni“ Jub jndustrializacia — wy 
daja się mrzonką niedościzłą, 
bezpłodnami marzeniami o so- 
cfaliźmie?.. A ezyż to czas 


Wielki 


skarb 


w małej zatoce 


Na dnie małej zatoki porto- 
wei Portolongone nd lat spoczy 
wa statek iapońskiego żeglarza 
któremu ongi król Neapolu Fer- 
Gynand IV powierzył swoje 

skarby, celem ulokowa- 


skiego żeglarza zatonął w por- 
cie Portolongone na wyspie 
Elbie. Obecnie nurkowie usta- 
lili, że statek spoczywa na dnie 
zatoki, wkrótce też rozpocznie 
się wydobywanie zatopionych 


nia ich w bezpiecznem miejscu, skarbów. 


Z powodu burzy statek iapoń- 


Spisek anarchistów w Paryżu 


Zagadkowe morderstwo dokonane 
na Almereydzie i Rigaudinie 


Już od kilku tygodni szukaj wania Rigaudina jest ten sam, 


policia paryska tajnej organiza-| w iaki zamordowano przed kil- 
cii, która opiera się na czysto| koma miesiącami dwóch męż- 
anarchistycznych zasadach ijczyzn, którzy należeli również 
jest tajną instytucją tajemnego | do kół anarchistycznych. 
trybunału sądowego. Wskazu-; Ale na tem nie skończyła się 
ią na to różne ślady i szereg za ;serja morderstw. Przed rokiem 
gadkowych morderstw. W © {znaleziono zamordowanego w 
statnim czasie popełniono w Pa iten sam sposób międzynarodo- 
ryżu kilka morderstw, które ba- | wego przywódcę anarchistów 
da obecnie policja, w łonie sa- | Miguela Almeryedę. 
mej grupy anarchistycznej. Mor! Leżał on zamordowany w ce- 
derstwa te są prawdopodobnie ;li więziennei pewnego zakładu 
zemstą za zdradę. popełnioną | karnego. gdzie od tygodni prze 
przez różne osoby. które zgła” /bywał w śledztwie 
dzono w ten sposób ze świata. Już wówczas powzięto podej 
Niedawno znaleziono na|rzenie, że Almereyda znał ta- 
dworcu w Lille kuier ze zwło- 


gaudin, który znał prawdopo- 
dobnie tajemnice różnych osób 
i ich czyny, sprzeczne z kodek 
sem karnym. Morderstwo. do- 
lkoñana na Almeryedzie miało 
| być przestrogą dla Rigaudina- 

| Pewne światło na te tajemni- 
|cze wypadki, które zdaje się ni- 
gdy nie będą wyświetlone, rzu- 
ca ogłoszony niedawno artykuł 
pewnego znanego francuskiego 
anarchisty w dzienniku „Anar- 
chista”. zbliżonym do kół anar- 
chistów. Dziennik ten pisze, 
(że morderstwa zostały dokona- 
[ne na rozkąz wyższych osobi- 
jstości. aby zapobiec wyjawie- 


reg zapytań, zadawanych mu 
przez audytorium. 

Najbardziei charakterystycz- 
ną i ciekawą była adpowiedź 
na pytanie o istotnych nastro- 
jach, panujących wśród t. zw. 
„komsomolców”". Biesiedowski _ 
twierdzi, iż młodego pokolenia 
bynajmniej nie zadawala obec- 
ny ustrój nolitvczny. ] 

Ogromna ilość „trockistów“ 
wśród komsomolców jest tego 
najlepszym dowodem. Po roz* 
czarowaniach Jakie przeżyła 
młodzież z Trockim. zwrot „na 
prawo“ jest bardzo możliwy i lo 
giczny. 

Na tej części młodzieży moż 
na: śmiało polegać. iako na ele- 
mencie. który pierwszy rozDo* 
cznie walkę z regimem dykta- 
tury komunistycznej. 

Z referatu Biesiedowskiezgo 
wynika, że w obećnei chwili 
Rosia Sowiecka znajduje sie w 
wviatkowem ciężkiert położe- 
iniu. Wystarcza jakieś nieprze” 
widziane „głodne bunty“ a 
| nad Rosja zapłonie powtórnie 
pożar rewolucyjny, stokroć ©* 
krutnieiszy od tego, który 


$|zniósł tron cara. 


Doniosłe próby 
lotnicze 
Aeroplan rakietowy 


DUSSELDORF, 24 paź- 
dziernika 1929 (własna służ- 
| ba informacyjna „Głosu Pol- 
skiego"). 
i Na lotnisku tutejszem od- 
| bywają się próbne loty na 
aparatach nowych konstruk- 
cji Dziś miał startować 
aeroplan rakietowy „Espen- 
land Rak.* Aparat został 
podniesiony z ziemi przy 
pomocy zwykłego aeropla- 
nu silnikowego. Na wyso- 
kości dwudziestu metrów 
została przecięta lina, wią- 
żąca oba aparaty. Pier- 
wsza rakieta o 350 kilogra- 
mowej sile nośnej wybuchła 
i aparat podniósł się z bły- 
skawiczną szybkością w gó- 
rę, Płomienie towarzyszą- 
ce wybuchowi objęły pra- 
wą część kierownicy, któ- 
ra, pomimo, iż jest zrobio- 
na z asbestu, zapaliła się. 
Pilot Espenlaub zmuszony 
był do lądowania przed wy- 
$buchem drugiej rakiety. 
Płonąca część steru jeszcze 


kami uduszonego mężczyzny: 
Policja stwierdziła, że zmarły 
iest znanym anarchistą Fryde- 
rykiem Rigaudinem. Uwagę po- 
licii zwróciła szczególnie, ta o- 
koliczność że sposób zamordo- 


jemnice nietylko swego kółka | niu sensacyinych szczegółów z 

anarchistycznego, ale również | politycznego życia tych ludzi. 

tajemnice wielu znanych osób. 

że tym ostatnim udało się pozy | minalna nie zdołała osiąznąć 

skać ludzi, którzy zamordowali | dalszych rezultatów. oddano ca 

Almeryedę. ły materjal policji politycznej. | 
Następcą Almeryedv był Ri- 


(w powietrzu oderwała się 


Ponieważ paryska policja kry od aparatu i spadła na zie- 
mię. Aparat wyszedł bez 
szwanku i lotnik też nie” 
odniósł żadnych obrażeń. 
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Uroczystość w szrioie podchorążych -inżynierów 
W Warszawie miała miejsce uroczystość wręczenia sztandaru ufundowanego przez Stowarzyszenie techników, szkole podchorążych — 
inżynierów. Z okazji tej pan Prezydent Rzeczypospolitej, prof. Mościcki odwiedził szkołę i zapoznał się ze stanem prac, wykonywa: 


1) Kładka dla wozów, zbudowana na Narwi pod Modlinem. 2) W czasie roku szkolne 
zyta Pana Prezydenta w szkole, 


RZECZY 
CIEIGĄWE 


WĘŻE ZATRZYMAŁY PO- 
CIĄG. 


Nieraz już zdarzały się wy- 
padki zatamowania komunika- 
cii kolejowej przez szarańczę, 
która w takich ilościach spada- 
łą na tory, że pociągi nie mo- 
gły kursować, ponieważ koła 
ślizgały się po rozgniecionych | 
owadąch i obracały się w miej | 
scu Pierwszy natomiast wvpa-, 
dek zatrzymania pociągu przez 
węże miał niedawno mieijsce w 
Marokku. gdzie pociąg, kursu- 
jący między Casablancą a Kon- 
righa ńatrafił w bewnem miej- 
scu toru na wędrówkę olbrzy- 
miei ilości weży. których roz 
gmiecione przez koła pociągu 
cielska zatrzymały pociąg. aż 
do chwili oczyszczenia toru. 


KICHAJĄCY FILM. 


Najnowsza odmiana amerv* 
kańskiego filmu dźwiękowczo 
jest film... kichający. Pierwszy 
tego rodzaju film wvkonanv zo” 
stał w Sault Ste Marie w sta- 
nie Ontario na zamówienie tam 
teiszezo klubu  kichających. 


Członkowie tego klubu widzą 
w kichaniu niezwykłą donio- 
słość dla organizmu ludzkiego 
i jednocześnie wielką przyjem- 
ność, zamówili wiec w jednej 
z wytwórni filmów dźwięko- 
vch .nakręcenie* iednego ze 
swych posiedzeń. na którem; 
każdy z obecnych członków 
klubu j wszyscy jednocześnie— 
kieliali, Kto wie, jakie powodze- 
nie będzie miało to nainowsze 
curiosurą wśród publiczności a- | 
mervkańskiej. w każdym badź 


nych przez podchorążych inżynierów. 


go 1928]29, plutony łączności przy aparatach Morsiego, 3) Wł 
4) Budowa mostu polowego 4 t. 


W dniu 1 stycznia 1930 zosta 


nie otwarty w Oleveland (Star Sześć wielkich linii kolejowych |jperonv. Na I piętrze sa liczne, 


ny Zjedn.) największy dworzec 


trów. tramwajów, ji hoteli. 


„przebiega przez 


14 Największy dworzec świata 


— PIETER W GóRĘ — 3 PIĘTRA W DóŁ 


w Cleveland 


dworcowych zabierają szyny i; wych. schodów ruchomych itd. 
W budvnkach otaczających 


podziemny | sklepy. teatry, restaurację. ka- dworzec znajduje się najwięk- 


Świata. Będzie on bezwątpie- | dworzec. który jest większy na | wiarnie, kluby itd. Na III pię:iszy dom towarowy Clevelandu 


nia na'rnowocześnieiszą i najcie- 


kawsza budowla w dziedzinie 
budowli dworcowych a równo 


$cześnie jest największą kon- 


strukcją, nad którą się obecnie 
pracuję. 


Powstanie tego dworca za” 
wdzięcza Ameryka dwom lü- 
dziom. braciom Van Swerin- 
gen. Kacjera tych braci iest do- 
prawdy zdumiewająca a budo- 
wa olbrzymiego dworca w Cie 
veland jest ziszczeniem ich naj 
większego marzenia. 


Bracia Śweringen rozpoczęli | 


swoja karierę w Cleveland jako 
roznosiciele gazet, Po rozmai- 
tydh przygodach zabrali się do 
spekulacji gruntowej, a stamtąd 
byli już tylko jeden krok dodzie 
dziny kolei żelaznych, Odważ- 
nie i na kredyt zakupili przed 
20 laty wzgórze. przytykające 
do Cleveland j postanowili, że 
będzie tam dzielnica willi. która 
też rzeczywiście obecnie już jst 
nieie. Pozatem postanowili. że 
musi być kolej łącząca tę dziel 
nice z środowiskiem handło- 
wem, miasta i że ta kolej musi 
mięć piękny dworzec. stolący w 
samym środku sta. 

Willę, kolej i dworzec, to zo- 
stało  urzeczywistnione, aie 
dworzec nie iest małym dwor- 
cem koleiki podmiejskiej, tylko 
stał się naiwirkszym dworcem 


| świata. 


Dworzec ten wznosi się na 
Public Square. naprzeciwko ka 
mienicy majacei 52 pięter. która 
iednak mimo to zupełnie go nie 
przygniata. Ale najważniejsza 


wet od centralnego dworca w 
Nowym Jorku, uważanego do- 
tychczas ża ostatni wyraz no- 
woczesności. 

Równocześnie z szynami sze” 


ściu wielkich linij kolejowvch, ' 
zbiegajacych się na dworcu. za | 
łożono svstem przyspieszonejicze cały labirynt 
kolejki podziemnej. która każde;pieszych i ramp, 
przywiezie | poszczególne 

w przeciagu 10 minut z każde-! 
go punktu miasta Cleveland na | ter wysokości z budynkiem cen|ale również cały 


go podróżniącego 


trze, Które zaczyna się właśnie | cozatem drapacze chmur. zawie 
na poziomie ulicy Public Squ-|raiące biura. dalei specjalny 
are, lest połączenie z komunika|dworzec dla środków żywno* 
cią uliczną zapomocą skompli-| ści itp. 

kowanego systemu mostów i| Nailepsze poięcie o rozległo* 
chodników. ści tego przedsiebiorstwa daje 

Nad tym poziomem jest jesz* | oczywiście kosztorys. 

mostów dla| Budowa olbrzvmiego dworca 
które łączą ; kosztowała około 2 miljardy zł: 
zabudowania | która to sumie dostarczyli nie” 
dworca, mające po 14 i 16 pię-itylko dwai bracia Sweringen: 
szereg kup 


dworzec, z szybkością 110 klm.jtralnvm. Do tego wszystkiego |ców i przedsiębiorstw. których 


na godzinę. 
Najniższą 
ua _. 


część podziemiiciągów osobowych i 


dochodzi jeszcze mnóstwo po-;sklepv į magazyny znajdują się 
towaro-iw obrębie dworca. 


= 


Ludzie, którzy rządzą snami 
SUGESTJA A WIZJE SENNE 


Ciekawe doświadczenia w londyńskim instytucie badań psychicznych 


W iondyńskim instytucie ba- s 


dań psychicznych dokonano nie 
dawno nader ciekawych ekspe- 
rvmentów. 

Szło o wyjaśnienie. czy i w 
jakim stopniu można narzucić 
człowiekowi zapomocą sugestii 
pewne wizie senne. 

Poddano więc sugestii kilka 
osób bezpośrednio przed zaśnię 
ciem. 


aotvzer on- wiedział co następu 
je: 

Odbywają się zaręczyny 
dziewczecia. Przybywa narze- 
j CZONY, 


m. 


ryka eksploatować nie będzie. ien ulic, sklepów. banków. tea* z to"rhvj recznej dwa pierścion 


| |rei znajdują 
Pewnej młodej panience hypPj Młoda dziewczyna kradnie pier 


lecz widzi z przykrością | 
że zapomniał pierścionka zarę-| 
razie jednak wydaje się pew-;część dworca znajduje się pod czynowego. Wtedy przyjaciól- | maokazałasie we Śnie silniejsza 
nym: że tego rodzaju filmu Ame | ziemia. prawdziwy labirynt pe- ka młodei dziewczyny wyimuje |od sugestii 


notvzer odwiedziny w muzeum 
gdzie m. m. widzi gilotynę, po” 
chodzącą „. czasów rewolucji 
francuskiej . 

Śpiąca ujrzała sie we Śnie w 
pracowni krawieckie. gdzie p9 
kazano iei olbr vmie nożyce, 
obiaśniając. iż służa do obcina” 
nia głów ludzkich. 


Osobnik. któremu zasiugero” 
wano podróż aeroplanem. upa- 
dek i ocalenie, widział się we 
śmie — spadającym z okrętu i 
ocalonym przez łódź ratunko- 
wą. 

Wszystkie te doświadczenia 
Sa tem ciekawsze. że sugestfi 
dokonywano tie zapomocą 
słów, lecz iedynie przez natęże 
nie woli i komunikowanie inyśli 
bez słów: 


ki, i młodzieniec — zaręcza się 
z przyjaciółką. 

Lecz zdradzone dziewczę 
nie okazuje żalu; z dumnie pod 
niesiona głowa opuszcza pokój. 

A oto sen, który nastąpił po 
tej sugestii: Dziewczyna obec- 
na jest na tej uroczystości zarę 
czvn swej przyjaciółki. której 
jednak w ołębi duszy niecierpi. 
Na stoliku leży torebka. w któr 
sie pierścionki. 


Ścionki. i gdy nastepuje uroczy 
sta chwila, zaręcza się z narze- 
zonen nrze'aciółki. Poczem z 
podniesiona głową wychodżi z 
porojn. 

Jak widać- wola podśw.auo 
+ — odwróciła role. į 
Innej osobie zasugerował hyp 
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Wszystko, co już był roz- 
ważył bez zbytnieśo niepokoju 
na Andromedzie, teraz zaczyna 
ło go gnębić bezlitośnie. Oto 
cztery miesiące były poza nim 
i Ibrahim bey, mimowoli mu- 
siał wykonać w myśli tragiczne 
odejmowanie: dwanaście mie- 
sięcy mniej cztery miesiące, ró 
wna się ośm miesięcy.... Zostaje 
mi ośm miesięcy życia. 

Chyba, że wyślizgnie się z 
rąk Schomberga? Ale jak? By- 
ły tylko dwa wyjścia: albo 
skryć się zdala od cywilizowa- 
nego świata, gdzieś, gdzie zbi- 
ry doktora nie zdołaliby go od 
naleźć, i żyćrtak, niby zając 
przyczajony w bróździe, śledzą 
cy z trwogą ruchy myśliwego... 
Ale na takie rozwiązanie nie 
pozwalała duma Ibrahima beya. 
On nie był z tych, którzy sie 
kryją w obliczu niebezpieczeń- 
stwa. Drugiem wyjściem było 
zabicie Schomberga, zanim zdo 
ła wykonać swą zemstę. W ta- 
kim razie byłby to słuszny akt 
samoobrony. 

Mógłby wyjawić swoje praw- 
dziwe nazwisko i odkryć sądo- 
wi zbrodniczą akcję Schomber- 


ga. Tak, ale w jaki sposób do- | my. | — Nie. 


wiedzie tego, nie mając w ręku 


papieru, który podpisał był w isty zapach. Paryż na wiosnę |wda, niedługo będzie rok od| 


me 


; drugim brzegu kominy fabryk 
znaczyły dymem na szarem nie- 
bie inicjały wszelkich Towa- 
rzystw.... 


każdej chwili, narażając się mi- 
nimalnie, o ile go sam nie u- 
przedzę. Zatem jestem skazany 
na śmierć począwszy od piąte- 
go marca, o ile nie uratuje mnie 
coś nieprzewidzianego. Ale cóż 
to jest: „Nieprzewidziane”. Ku- 
glarz, trzymający na końcu no- 
sa nasze istnienie i gotów jest 
potłuc je w każdej chwili na ka 
wałeczki, nie pytając nawet: 


„Dlaczego? 
2 k 


Sąsiadem Ibrahima na ławce, 
była jakaś biedota bez kołnie- 
rzyka, w wyłtartej, zielonawej 
kurcie i żołnierskich butach. — 
Siedział, zaczytany w starym 
numerze Akcham'a. Ibrahim 
bey, zaciekawiony, zagadał do 
niego po turecku. Obcy czło- 
wiek podskoczył ze zdumienia. 

Ibrahim bey zawiózł Paprikę | Przyjął ofiarowany papieros i 
do Londynu. Ale zamiast stanąć į przedstawił się: IzaakNessim. 
u Ritza, jak to zwykł czynić! Nabrawszy zaułania do I[brahi- 
dawniej, wynajął mieszkanie w i ma, rozśadał się: 
ustronnym hotelu koło Holland! — Tak, tak, jestem ofiarą ko 
Park. |mitetu Siła i Jedność... Głupi 

Kwiecień, wyjątkowo mało byłem, dałem się nabrać. Nibyto 
mglisty w tym roku, zielenił, mógł się udać naprawdę za- 
młode pędy w Kensington Gar-! mach na Gaziego.... No, i co mia 
dens i różowił świeżym wia-|łem z tego? pół roku prewen- 
trem policzki nurses, które, ni- cyjnego aresztu.. wypuścili 
by błękitnawe mewy, obsiadały, mnie z braku dowodów. Ale 
codzień rano baseny Regents, bałem się, że mnie znowu cap- 
Parku. Blade, zasnate waciaste | ną, więc zaciąśnąłem się na 
mi obłoczkami niebo, zdawało | grecki statek, wiozący oliwki 
się wołać podpisu Constable'a, | do Londynu. Dostałem się tu i 
natomiast orle noski niektórych | teraz szukam roboty... 
jasnowłosych mam przypomina-| —- Dużo tam było egzekucyj 
ły misterne rysunki Almy Tade | od czerwca 1928 roku? 
Najważniejszych po- 
Każde miasto ma pewien swo , wiesili już przedtem. Ach, pra- 


Stambule, a który Schomberg | pachnie ambrą królewską z od-' czasu, kiedy powiesili Abeddi- 


ukrył zapewne bardzo dobrze. 
I jak wyjaśnić nazwisko nie na- 
rażając się na prześladowania 


robiną werweny i kadzidła. Lon "na beya, Herzena i Jussufa Ge- 
dyn — Wirginijskim tytuniem, orgijczyka... to był siłacz! Dwa 
palonym we wrzosowej fajecz- ; razy stryczek trzasnął. Kata już 


ze strony rewolucjonistów turec | ce — i trochę różami. Berlin — zimny pot oblewał ze strachu... 
kich.. Wiedział dobrze, że ze | świeżo rozkwitłym bzem, owia-| Jeszcze jedno trzaśnięcie, a by 


strony sądów francuskich, które 
swoją idjotyczną pobłażliwością 


nym cyśarowym dymem. Man-;liby go ułaskawili... Temu się 
chester pachnie zmokłym psem, į tak nie udało, jak Egipcjanino- 


zachęcają wprost do zbrodni na! Algier ma korzenną woń goź-, wi. 
tle miłosnem, nie ma się czego ! dzików, w Angorze czuć SP — Jakiemu Egipcjaninowi? 


obawiać. Adwokat zdołałb, nie wschodnie słodycze i kurz. 


wątpliwie wykorzystać jego mi- | 


łość do Marewy i wyplątać go | Green Parku, nie wiedząc zre- 
z tej sprawy tanim kosztem. Ale sta o tem, 


ujawnienie nazwiska, nieunik- 
nione w razie wyciągnięcia na 
światło dzienne całego dramatu 
— pociąga za sobą wdarcie się 
w całą sprawę rozbitków komi- 
tetu Siła i Jedność — a oni nie 
wypuściliby już tak łatwo z rąk 
zdobyczy. 

W każdym razie, 
przyszłoby mu uczynić, nie miał 
bynajmniej zamiaru ulec Schom 
berśowi i zabić się w dniu ozna 
czonym poto tylko, aby tryum- 
fujący mąż miał przyjemność 
położenia przy trupie biletu, 
podpisanego w  Stambulskiem 
więzieniu. Ale w takim razie 
znów nieubłagany dylemat: za- 
bić się, albo zabić Schomberga. 
Wszelkie rozumowania rozbija- 
ty się o jedną prawdę, prawdę 
niezbiłą: „Od dnia 


| 
| 


cokolwiek | ośćmi 


| 
| 


piątego Cross. 


Zapomniałem nazwiska. 
Ale powiadam panu, cała Tur- 
cja się trzęsła, kiedy się dowie- 
dzieli o jego ucieczce. 

— Uciekł? 

— Tak... Mówią, że żona jed 
nego starego paszy, najpiękniej 
sza kobieta na wybrzeżu, upro- 
siła dyrektora więzienia, żeby 
pozwolił umknąć  Egipcjanino- 
wi. Szalenie go kochała. 

— Uwierzyliście w te histo- 


Paprika lubiła wałęsać się po 


że George Moore 
przyrównywał go do symfonii 
Haydna podczas kiedy Wersal 
przypominał mu tragedję Raci- 
ne'a. Lubiła także przyglądać 
się białym rękawiczkom polic- 
menów, liczyć dźwięki dzwo- 
nów w Big Ben, wskakiwać w 
biegu do autobusów, dławić się 


kipper'ów i pochłaniać, ryjki? 
zamiast deseru, toasty z maleń-| — Kiedy to dowiedzione po- 
kiemi kawałeczkami kalafiora, | dobno... 
obtoczoneśo w musztardzie. —| — A głowa całego ruchu, 
Pewnego popołudnia, kiedy po-|stary Gheridze.. Co się z nim 
wędrowała na własną rękę do | stało? 


— Który? Ten stary, co mie- 
szkał w Taxim? 


jakiegoś kinematografu na 
Strand'ne, Ibrahim bey, wałęsa 


jący się też bez celu po mieście! — Tak. 
przysiadł na jednej z ławek Em B O, ten miał niezwyczajny 
bankment'u. Pociągi przelaty- koniec! 


wały z hukiem pod żelaznym | Ibrahim bey drgnął. 
mostem : ginęły w hali Charing| ~- Jakto koniec?... krzyknął. 


Stateczki ciężarowe | -— To pan nie wie, że on u- 


czerwca jestem na łasce Schom ` przeciągały dysząc i świszcząc ,marł? Po upadku rewolucji po- 
licja rządowa szukała Gheridze 


berga. Może mnie sprzątnąć w po mętnej wodzie Tamizy, 


Na! 


Powieściowy dodatek codzienny 
„GŁOSU POLSKIEGO* 


| 


| swoim zamachem stanu. 
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go. Naturalnie wydali go uwię- 
zieni towarzysze. Tropią go w 
Peru Stary przyczaił się przez 
noc w łódce na Azjatyckim 
brzegu, potem schronił się u ry- 
baka w Anatoli Hissar. Zdra- 
dził go jeden tam, który miał go 


+ w 


głosem wymawiały jej imię, jak 
„tenor, wyprobowujący trudniej- 
„sze dźwięki przed występem, 
słuchał jakim rezonansem oz- 
wie się na te trzy sylaby pa- 
mięć serdeczna. Wymawiając 


„owe trzy sylaby, cierpiał. Ale 


poprowadzić, Uciekł znów do| sam nie zdawał sobie sprawy, 
Europy i próbował przekraść | czy to jest ostry ból utraty, czy 


się potroszku do bułgarskiej 
śranicy, przebrany za handla- 
rza. Ale widać woli Bożej nikt 
nie oszuka, bo mu się bardzo 
w tej drodze nie wiodło i wre- 
szcie, o 300 metrów od. granicy 
przyłapał go patrol. A był roz- 
kaz ujęcia go żywym, czy umar 
łym. Więc rozprawili się z nim 
na miejscu, bez ceregieli, ani 
procesów. Już go kończyli, kie- 
dy się zjawia dwóch ludzi od 
śranicy — delegaci tajemni Ko- 


minternu. Oskarżyli starego, że . 


przez niego upadła rewolucja. 
No i co pan powie? żeby im 
zrobić przyjemność, przywiązu- 
ją so do drzewa akurat na sa- 
mej granicy i umarł biedak, roz 
strzelany równocześnie z dwóch 
stron — przez bułgarskich ko- 
munistów i turecką straż gra- 
niczną. Temu to już się nie u- 
dało! Nikogo nie zadowolnił 


Ibrahim bey ze ściśniętem ser 


cem słuchął opowiadania, które 
budziło w nim tyle tragicznych 


wspomnień. 

— Skąd ta wiadomo? Z ga- 
zet Stambulskich ? 

— Nie. Powiedział mi o tem 
dozorca więzienny, na kilka dni 
przed mojem uwolnieniem. Ga- 
zety naturalnie wszystko zamil- 
czały. 

Ibrahim bey wstał. Wsunął 
funt szterling w rękę człowieka 
w zielonawej kurcie i poszedł 
prosto przed siebie, w kierunku 
Westminsteru. Nie pamiętał 
gdzie jest, w jakiem mieście, 
nie myślał, że czas płynie i że 
jest późno. Dręczyła go jedna 
jedyna myśl: ojciec Marewy nie 
żyje. A więc w tem tkwiła ta- 
jemnica milczenia Marewy... 
Bóg jeden wie, co się z nią dzia 
ło po tem wszystkiem... 


e—a 


Marewa... Wsparty łokciami 
na parapecie, spoglądał niewi- 
dzącemi oczyma na szarą, o me 
talicznych refleksach Tamizę, 
Nieobecna, daleka Marewa opa 
nowała go w tej chwili całko- 
wicie. I czemże ona była wła- 
ściwie w zielniku wspomnień 
miłosnych Ibrahima? 

Pośród kwiatów zeschniętych 
wybladłych, bezimiennych 
byłażby ona jedna kwiatem wie 
cznie żywym, którego barw i 
woni nie zdołał zniszczyć czas? 
Usta Ibrahima bezwiednie, pół- 


tylko smutek po czemś, cześo 
się już nie zobaczy, czego wy- 
;padałoby żałować..., 

| Usiłował porównywać obecne 
cierpienie ze smutkiem, towa- 
rzyszącym ongiś dawnym jego 
miłościom. Co czuł wówczas, 
po każdem zerwaniu, po wypo- 
wiedzeniu owego decydującego, 
kończącego wszystko, słowa? 


Cóż pozostawia za sobą mi- 
łość wygasła? Popiół — czy śo 
rycz na dnie strzaskanego kie- 
licha? Posmak krwi na wargach 
czy bliznę po zbyt gwałtownym 
pocałunku? Czasem miłość nie 
daje nawet tej szczypty szarego 
prochu, jaki zostaje na pamiąt- 
kę ludziom, opłakującym stos 
pogrzebowy— nic, zupełnie nic. 

Niezawsze najtrwalsze wspo 
mnienie zostawia najsilniejsze 
; uczucie. Ibrahim kochał niegdyś 
do szaleństwa Anielkę Marnow 
ską. A jednak ta gorąca Polka. 
wypijająca, jak wampir, siły u- 
czuciowe swoich kochanków, 
nie zapisała nawet swego imie- 
| nia w księdze jego przygód. 
Przeciwnie, słodka i tkliwa Ade 
la Harnault de Sanite-Croix, 
wiotka liana, która na przeciąć 
jkilku miesięcy oplotła była je- 
go wolę i pragnienia, nigdy nie 
zatarła się w jego pamięci. 

Śledząc w migocącem zwier- 
ciadle Tamizy odbicie dawnych 
niepowrotnych miłości, doznaje 
chwilami zdziwienia. Oto powra 
ca jakaś wiotka sylwetka, o 
której nie myślał już od tylu 
lat... Błyskotliwa zjawa wieczo 
rowej sukni, maleńka stópka w 
srebrzystym pantofelku... Poca- 
łunki, wyciskane na nagiem ra- 
mieniu, w ciemnej głębi powo- 
zu, toczącego się mrocznemi 
alejami Tiergartenu... „Wstąpi 
pan jeszcze na papierosa, mój 
drogi... jestem sama... Mój mąż 
wyjechał na Ślask..."  Dreszcz 
myśliwca, trzymającego ramię 
na odległość strzału... Wielki, 
ciemny salon... niedźwiedzia 
skóra, rozciągnięta na kanapie.. 
Drżące, niecierpliwie, chętne, 
cudne ciało w różowawym krę- 
gu leciutkiego światełka rozża- 
rzonego papierosa... Westch- 
nienia, pożegnania... Długi po- 
całunek przed portretem Lark 
i naraz zapada cicho zasłona p 
mięci — już nic. 


(Dalszy ciąg jutro) 
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Wschód sł. 6.34 
Zachód sł. 16.54 


Rzucam te słowa 
do ciebie ostatnie 
rruczm je w pustkę 
i głuszę i dal, 

że serce twoje 

jest zimne i obce, 
a dusza pusta, — 
jak ża! mi — — == 


Żeś tak bez lęku 
wspomnień stargał wstęgę, 
a łódź swą oddał 

` ma pastwę złych fal, 
żeś swej miłości 
ku mnie zamknął księgę, 
żeś mógł zapomnieć, — 
Jak żal mi — — 
jak żal... 


Żeś mógł spokojnie, 

nie w tęsknot rozterce, 
myśli, jak ptaki, 

puścić w mroczną dal, 
żeś wzgardził duszą 

i zdeptał mi serce, 

żeś mógł tak zrobić, — 
jak żal mi = = — 
jak żal.» 


POGODA 


Wczórai o godz. 8-ej rano w 
Polsce przeważnie mglisto i nie 
pogodnie. : Temperatura. wyno- 
siła od 1 w Słonimie do 12 we 
Lwowie. 

Prognoza na dziś: rankiem 
chmurno i mglisto, potem po- 
godniej. Na wschodzie j w gó- 
rach przymrozki. na zachodzie 
w ciągu dnia ocieplenie, Słabe 
wiatry- lub cisza. 


Dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują nastę- 
pujące apteki: 

M. Lipca (Piotrkowska 193), 
M. Miillera (Piotrkowska 46), 
W. Grószkowskiego (Konstanty 
nowska 15), Perelmana (Cegiel- 
niana 64). H. Niewiarowskiego 
(Aleksandrowska 37), Z. Jankie 
lewicza (Stary Rynek 9). (p) 
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Warszawa. (1411.7). 11.F8 
Sygnał czasu, hejnał z wieży 
Mariackiej w Krakowie 12.05 
Korńćert gramofonowy: « 15.10 
Kom. meteor., 
gospodarczy; 


Głos Polski 


Str. 7 


Kronika |Kom. kopuszański objął wczoraj urzędowanie 


w okręgowym związku kas chorych 
Stanowisko komisarza łódzkiej kasy chorych ma obiąć adwokat Pawłowski 


Jak już doniósł wczorajszy, 


„Głos Polski”, onegdaj rozwią”, 
zany został zarząd okręgowe- | 


go związku kas chorych. 

W tym celu przybył do Ło- 
dzi p. o. dyrektora okręgowe- 
go urzędu ubezpieczeń p. Dag- 
nam, który wręczył przewodni- 
czącemu zarządu sen. Daniele- 
wiczowi reskrypt o rozwiązaniu 
podpisany przez ministra pracy 
i opieki społecznej pułk. Pry- 
stora. 

Reskrypt ten zawierał rów- 
nież motywy rozwiązania. Jako 
główny zarzut wysunięto spra- 
wę niezwołania w terminie zjaz 
du związku będącego najwyż- 
szą władzą instytucji. 
ten brzmi niewyraźnie, jeżeli 
wziąć pod uwagę, iż na odro- 
czenie zjazdu udzielił swej zgo! 
dy dyrektor głównego urzędu! 
ubezpieczeń p. Korski, najwyż-! 
sza władza nadzorcza związku. 


do Łodzi ze wsi, gdy sen. Da- 
nielewicz w okresie swego ur- 
topu w związku, nota bene nie- 
płatnego, był wzywany. w spra 
wach związku do Łodzi; rzeko- 
mo niewłaściwe obliczanie płac 
pracownikom; wypłacenie o 
kilka złotych wyższego dodat- 
ku mieszkanioweśo naczelnemu 
lekarzowi związku dr, Tomasie 
wiczowi i t. d. 

Ogółem motywy wymieniają 
siedem „przyczyn rozwiązania” 

Wobec tego, iż dekret roz- 
wiązujący nie zawierał wzmian 
ki o mianowaniu komisarza, za- 
rząd zebrał się, na zwołane już 
do nowego gmachu posiedzenie 


Zarzut|na które przybył p. Dagnan w 


towarzystwie kom. łódzkiej ka 
sy chorych dyr, Łopuszańskie- 
go. P. Dagnan oświadczył za- 
rządowi, iż p. Łopuszański mia 
nowany został komisarzem 
okręgowego związku i przedło- 


stanowisku, iż nominacja ta nie 


śdyż nie 
zarządu, posłanowił 
|Łopuszańskiemu przekazać 
czynności, a równocześnie wy- 
stąpić z protestem do minister- 
stwa pracy i opieki społecznej 
oraz zaskarżyć decyzję minister 
stwa do najwyższego trybunału 
administracyjnego. 

iu wczorajszym p. Łopu 
szański przejął władzę związku 
od delegowanych przedstawicie 
li zarządu: sen. Danielewicza, 
p. Kałużyńskiego i radnego Mil- 
mana. 

Wobec tego, iż w aktach 
związku figurować musi dowód 
nominacji p. Łopuszańskiego, 
podpisanie protokółu zdawczo- 
odbiorczego odbędzie się dopie 
ro w dniu dzisiejszym, po do- 
łączeniu do akt rejentalnego 
odpisu nominacji p. Łopuszań- 


Dalej wysunięto zarzuty takj żył pismo, upoważniające go do | skiego. 
błahe, jak rzekomo nieprawne, | wprowadzenia p. Łopuszańskie- 
wypłacenie 12 zł. senatorowi| go na tostanowisko. Następnie p 


Rozwiązanie okręgowego | 


|tucji ubezpieczeniowych komi- 
jest przeprowadzona formalnie, | 


sarzy na miejsce, przewidzia- 


zawiadomiońo o niej | nych ustawą władz autonomicz 
jednak p.f 


nych. Pod tym kątem widzenia 
traktować należy „motywy“ roz 
wiązania, które są raczej zbęd. 
ną dekoracją. 

Charakterystyczny jest fakt 
połączenia władz i kasy cho- 
rych w Łodzi i okręgowego 
związku w ręku p. Łopuszań- 
skiego. Jest to zapewne etap 
przejściowy, gdyż nie do pomy- 
ślenia jest, by nadzorowany 
(Komisarz Kasy Chorych) i nad 
zorca (Komisarz Okr. związku, 
który ma za zadanie kontrolę i 
lustrowanie kas) pozostawały w 
jednym ręku. 

Że tak jest, świadczą rów- 
nież pogłoski, iż już w najbliż- 
szym czasie nastąpić ma zmia- 
na na stanowisku komisarza ka 
sy chorych. Według tych pogło 
sek p. Łopuszański ma ustąpić 
a na jego miejsce zostanie mia: 
nowany mec. Pawłowski, dyr. 
Krajowego Związku Kas Cho- 


Danielewiczowi, przewodniczą-ę Łopuszański przedłożył zarządo związku kas chorych jest lesz: rych, b. członek zarządu kasy 


cemu zarządu, tytułem zwrotu A swoje pismo nominacyjne. 


|cze jednym etapem systematy- 
kosztów przejazdu  furmanką 


KRWAWY WIEC eeina 
Agent policyjny strzelił do komunisty 


który zaczął przemawiać do robotników 

Stan rannego — beznadziejny 
jszkamia jakiś młody człowiek, 
który na widok policji chciał 
się cofnąć, lecz zapóźno, ponie- 
waż odwrót udaremmmiono mu. 


W dniu wczoralszym ulica dzy 80 9 żebrem poczem wy- 
Smugowa 11 w Łodzi była tere | szłą brzuchem. 
nem krwawego wypadku, któ-, W międzyczasie policii uda- 
ry najprawdopodobniej pocią- ło się stwierdzić, że rannym 
gnie za sobą życie ludzkie. jest 2l-letnj Szała Charnam 
Około godziny 4.30 gdy ro bezrobotny, zamieszkały przy 
botnicy mieszczącej się obok ulicy Lipowej 12 
fabryki Biedermana zaczęli o-| Charnam jak się potem oka- 
puszczać mury fabryczne jakiś | zało był dobrze znany policji 
młody człowiek przyzwoicie jłódzkiej ze swojej działalności 
ubrany począł wygłaszać prze politycznej oraz karany był 
mówienie jprzez łódzki sąd okręgowy 
Z pierwszych słów zaraz wy |dwuletniem więzieniem za ko- 
nikało, że jest to przemówienie | munizm. 
wybitnie antypaństwowe. Charnama przewieziono na~ 
Obecny na miejscu wywia- |tychmiast do szpitala św. Jó 


Funkcjonarjusze policii chcie- 
li go wylezitymować, lecz nie 
znajomy nie miał przy sobie j 
żadnych dokumentów a podał, 
|się za 24-letniego Romana Po! 
kopalskiego bez stałego miej- | 
sca zamieszkanią, 

Oznajmił on policjantom. Że | 
przed niedawnym czasem przy i 
jechał z zagranicy į nie mógł 
znaleźć mieszkania wobec cze 
go mieszkał u znajomych. 


15 Komunisat; 
15.20 „Przegiądł 


dowca policji politycznej wi- 
dząc iż koło przemawiającego 
zebrałą się grupka robotników 
zbliżył się szybko do przema- 
wiającego i chciał go areszto- 
wać, 

Nieznaiomy początkowo nie 
usiłował się gpierać jednak póź 


niei chciał zbiec. Agent widząc 


wydawnictw _ periodycznych” liż agitator stawia mu opór wy- 
omówi prof. H. Mościcki; 1545ljął rewolwer i zagroził uży- 


zefa, Według orzeczeń lekarzy 
znajduje on się w stanie grani- 
czącym z agonią. 

W związku z tym wypad- 
kiem policia udała się natych- 
miast do mieszkania Charnama 
przy ulicy Lipowej 12 gdzie za 
stano matkę jego Szajndlę, oj- 
ca Izraela, siostrę Chawę i 10 
letniego Zacharjasza. 

Przeprowadzona szczegóło- 


a 


Pozatem nie umiał określić 
źródeł swego utrzymania. Wo- 
bec mglistych odpowiedzi bra- 
ku dokumentów, miejsca zamie 
szkania oraz pobytu w podej 
rzanym mieszkaniu Pokopal- 
skiego aresztowano do czasu 
sprawdzenia tożsamości jego. 
jeszcze należy do 
wszystkiego ciekawy szczegół 


Dodać 


Kom. Rady Nacz. Zieda. 
Zw. Śpiew. i muz.; 
cert gramofonowy.aż 17.15 
„Zamki północnego Podola — 
wygl wizyt. Michał Siwak; 
17.45 Koncert ork. baniolistów 
pod dyr. D. Jurkiewicza; 18.45 
Rozmaitości; 19.10 Giełdą rol- 
nicza; 19.25 Muzyka -gramofo- 
nowa; 19.58 Sygnał czasa, Po- 
gadanka muzyczna — wygł. 
p. K- Stromenger; 20.15 Kon- 
cert symioniczny z Filharm,. 
Warsz. Wyk.: Ork. Filharm. 
pod dyr. B. Wolfstala i Hans 
Bassermann (skrzypce). Po 
transm. kom. meteor, DOC. 
sport... wiadomości bisz, oraz 
kom. PAT. 


Dzieci w Rabce 


W tych dniach wydział opie 
ki społecznej wysłał do Rabki 
nowa partje dzieci w liczbie 5) 
Dzieci te zakwalifikowane zo- 
stały na kuracię przez lekarzy 
szkolnych i przębywać 
w Rabce na koszt miasta. 


będą 


Agitator usiłował wytrącić 
rewolwer z rąk agentowi. Pod 
czas szamotania padł strzał a 
chwilę potem rozległ się ięk i 
nieznajomy runął na ziemię za 
lewając się krwią. 

Świadkowie tego wypadku 
pospieszyli natychmiast na ra- 
tunek alarmując jednocześnie 
pogotowie ratunkowe i pobli- 
ski 5 komisarjat. 

W kilka minut potem na miej! 
sce przybył kierownik urzędu | 
śledczego nadkomisarz Weyer, 
kierownik 5 brygady politycz 
nej podkomisarz Zakrzewski i 
kierownik 5 komisarjatu komi- 
sarz Cieślak. 

Lekarz pogotowia po zbada 


| gospodarczą 


a mianowicie, że Charmam był 
obywatelem rosyjskim i w ©- 
statnim czasie starał się o oby 
watelstwo polskie- 


wo rewizja żadnych wyników 
nie dała. ; 

W trakcie pobytu w miesz- 
kaniu policji wszedł do mie- 


Zw. Praca o sytuacji w przemyśle 
Pesymistyczne przewidywania posła Waszkiewicza 

Na ostatniem posiedzeniu de-|już przed tygodniem podjęcie 
legatów zw. „Praca” sytuację akcji o przyznanie i w roku bie 
referował  poseł|żącym odnośnej kwoty na po- 
Waszkiewicz, który wskazał iż |moc węglową i żywnościową. 
kryzys w przemyśle włókienni- E I S rE PORT EPE? 
czym wzmaga się i wszystko | 
wskazuje, iż kryzys zaostrzy się | 
jeszcze bardziej. | misii do ustalania cen. magi- 

Następnie poriiszono sprawe | strat na wczorajszem posiedze 
zapofióg węglowych i żywno- jniu obniżył cenę chleba żytnie | 
ściowych, które wydawane są|£0 pytlowego 70 proc. przemia | 


AEQ 


Zniżka ceny chleba z 43 gr. 
Opierając się na opinii ko- 


k rocznie z zasiłku minister-, 
Szok gram w detalu, 


llu z 43 gr. na 40 groszy za kilo | p 
l 


niu rannego skonstatował, że 
stan iego jest bardzo ciężki. ER pracy i opieki społecznej. pe ENEA T 

Kula rewolwerowa kalibru] Jak wiadomo, rada miejska/ malna. obowiazuje od soboty.ł 
1.65 weszła w lewy. bok mię:lna wniosek P. P. S. uchwaliła |dnia 26 bm. 


chorych z ramienia pracodaw- 


Zarząd, aczkolwiek stanął na'cznego wprowadzania do insty-Vców. 


Zmiany osobowe 


w Banku Handlowym w Łodz! 
oddział w Warszawie 


Prokurent Banku Handlowe 
go w Łodzi, oddział w War 
szawie, p. Jan Łuczyc-Wyhow 
ski. opuścił zajmowane stano 
wisko. Jednocześnie na miej 
sce to mianowany został pan 
Anton; Stokowski, dotychcza- 
sowy główny buchalter oddzia 
łu w Warszawie. z prawem 
lącznem podpisu za ten od- 
dział. 


Echa wypadku 
kanalizacyjnego 


Magistrat zabezpieczy 
byt rodziny ofiary 


Prezydjum magistratu — spe: 
cjalną uchwałą — postanowiła 
zabezpieczyć byt rodzinie ro- 
botnika Andrzejaka, zmarłego 
tragicznie skutkiem wypadku 
przy budowie kolektora kana- 
lizacyjnego w dniu 18 b. m. Od- 
powiednie kroki, celem zabez- 
pieczenia dożywotniego wspar- 
cia pozostałej wdowie, zostały 
już podjęte. 


W Kochanówku źle... 
Zatarg się przedłuża 


interwencja inspektora 
pracy 


W dniu wczorajszym inspek 
tor pracy, p. Wojtkiewicz, © 
trzymał memoriał związku pra 
cowników miejskich į instytu- 
cji użyteczności publicznej w 
sprawie trwaiącego od dłuższe 
go czasu zatargu w szpitalu 
„Kochanówek*. 

Zatarg ten, iak władomo' po 
wstał na tle ekonomicznym i, 
pomimo kilkakrotnych konfe- 
rencji, nie dał żadnego kon- 
kretnego wyniku. Wobec prze* 
dłużającego się nieporozumie- 
nia p. inspektor przyrzekł de- 


legacii interwencję. 
Staniewskich 


LYRK recz 


Ostatnie 3 dni programu 

Dziś i codziennie 8,30 wiecz. 

waga. W sobotę i niedzielę po 

2 przedstawienia o godz. 4 po oł, i 

8.30 wiecz. oprócz tego w niedzielę 
o godz. 12.30 poranek 
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Emer ATRY 4 
d JS ul i EM UJ U, v A iliil NE IE 
TEATR MIEJSKI. 

Fenomenalna sztuka Wat- 
ters'a i Hopkins'a, „Attyści“ w 
polskiej adaptaci Hemara; w 
której odbite jest tętno Amery 
ki współczesnej, wchodzi dziś 
na afisz Teatru Miejskiego: 
Wystawa „Artystów“ posta” 
wiona została w łódzkim tea- 
trze na poziomie europejskim. 
Ewolucie' tañeczne w wykona” 
niu szkoły tanecznej Ireny Pru 


i 


sickiej. Obsadę tworzą pp.: 
Grywińska; Jarkowska. Wos- 
kowski. oraz Krzywicka, Or: 


Ińska. Korzelska. Lenk, Hajdu- 
ga. Butkiewicz. Brodniewicz, 
Dąbrowska. Korczyński. Reży 
seruje Konstanty Tatarkiewicz. 
Nowe dekoracie K. Mackiew= 


Głos Polski 


Straszna kafastrola 


na szosie Łódź — Brzeziny 


Dziesięć osób odniosło rany, w tem 4--ciężkie| reri Jazzowy. 


W tej liczbie 6 osób odniosło |niezwykłych tryumtach powo- 
mało groźne uszkodzenia i po-,j dzenia na pierwszorzędnych e- 


Wczoraj, w godzinach popo-$ Kiedy autobus znalazł się w 
łudniowych na szosie Brzeziny- bezpośredniej bliskości wozu, 


Łódź, miała miejsce steisean | Fome rzuciły się gwałtownie tłuczenia, natomiast 4 osoby tj. 
katastrofa autobusowa, w któ- ļ| naprzód. Benjamin Szyłłer, zamieszkały 
rej 10 osób odniosło poważniej-| Przytomny szofer autobusu|w Brzezinach, Woli Szwek, za- 


mieszkały w Łodzi przy ul, Raj- 
tera, Szajndla Federman oraz 
Róża Pawik, zam. we wsi Wo- 
dzi-Wola, pow. Brzezińskiego, 
odniosły bardzo poważne rany, 
jak złamanie nóg, żeber i t. p. 


chcąc uniknąć katastrofy, skrę- 
cił raptownie. To właśnie spo- 
wodowało mimowoli katastrofe 
gdyż autobus runął do rowu i 
przewrócił się do góry kołami. 

Z pod przewróconego pudła 


sze rany. 
Ofiarą katastrofy padł auto- 
bus, kursujący stale między Ło- 
dzią a Brzezinami, a zdążający 
w kierunku z Brzezin do Łodzi. 
Szczegóły katastrofy według 


relacji naocznych świadków | autobusu rozlegały się jęki ran-| Lekarz pogotowia po nałoże- 
przedstawiają się następująco: |nych pasażerów. niu pierwszego opatrunku, 

Kiedy samochód znajdował| Okoliczni wieśniacy pospie- | przewiózł ciężko ranne osoby 
się już w pobliżu Łodzi, nadje- | szyli nieszczęśliwym na ratunek| do szpitala im. Poznańskich, 


lżej zaś rannych, pozostawił na 


alarmując jednocześnie pogoto- | że 
miejscu. 


wie łódzkie. 


chał z niezwykłą szybkością, 
zdążający od strony Łodzi, wóz 


O wa sobota. dwa przed+jZAPrZężony w dwa konie. Konie| Po przybyciu na miejsce, lew. Władze bezpieczeństwa wdro 
stawienia: > | najwidoczniej spłoszone, pono-|karz pogotowia stwierdził, że!żyły natychmiast energiczne 


o godz. 4 popołudniu po cenach . siły. 
arcywesoła  kroto-l 


zniżonych 
chwila W. Rapackiego „W 
czepku urodzony ', która zyska 
ła pełne powodzenie. 

Wieczorem o godz. 
raz 2-gi „Artyści, 


nych gości. 
„Wielki kram“ w Teatrze Miej 


skim. 

„Wiełki kram“ z udziałem 
Junoszy - Stępowskiego. Sta- 
nisławy Bazarehówny. Ewy 
Kuniny i całego zespołu ..Tea- 
tru Premier" już w przyszłym 
tygodniu grany bedzie w Tea- 
trze Miejskim w Łodzi. 

Rewelacyjna ta sztuka, któ- 
ra jest Świetną satyrą społecz- 
ną. w wykonaniu kapitalnego 
zespołu „Teatru Premier" cie- 
szyć się będzie niezawodnie 
pełnem powodzeniem. 


TEATR KAMERALNY 
Trauguta nr. 1. 

Jutro sobota premiera dosko 
nałej komedi; W. Fedora auto- 
ra „Sekretarki pana prezesa“ 
„Dr. JULJA SZABO“ jest to 
pierwsza współczesna salono* 
wa sztuka jaką Teatr Kameral 
ny wystawia w tvm sezonie 
co wzbudziło żywe zaintereso- 
wanie wśród licznych miłośni- 
ków tego rodzaju widowisk. W 
roli tytułowej wvstapi świetna 
artystka p. Relewicz - Ziem- 
bińska, która w sztuce tej znaj 
dzie szerokie pole do popisu? 
Reżyseruje sztukę į gra głów- 
na role meska nowopozyskany 
wybitny artysta scen warszaw 
skich Janusz  Strachecki. 
innych rolach H. Buczyńska, 
(pierwszy występ tej utalento- 
wanej artystki), Z. Marcinow- 
ska. St. Daniłowicz. L. Tatar- 
ski i Sz. Bogdanowicz. Deko- 
"racie E. Pietkiwicza, Premiera 
dla prasy i zaproszonych goś- 
ci we wtorek. 

Niedziela i dni następnych 
„Dr. JULJA SZABO“. 

Dziś ostatnie wieczorowe 
przedstawienie rewelacyjnej 
sztuki L. Franka ..Karol ; Anna 


TEATR POPULARNY. 
Ogrodowa nr. 18. 

Dziś piątek oraz jutro 
w sobotę i niedzielę 0 
godz. 4 pp. ostatnie powtórze- 
nia fascynującego melodrama- 
tu Arago j Vermont'a ..Pamięt- 
niki szatana“. który po tych 
przedstawieniach schodzi z afi- 
sza. 

W poniedziałek premiera 
współczesn. franc. k. Duvernois 
„Gitara i Jazzband“. W popi- 
sowych rolach wystąpią Karo- 
lina Lubieńska, Jadwiga Wer- 
nisówna, S. Zielińska. L. Zbuc- 
ki i WŁ Ziembiński oraz: Puch 
niewska. Głogowska - SŚciboro 
wa, R. Gorowski, M. Pluciński 
St. Michalak, I. Skorasiński: 

Reżyseruję Wł. Ziembiński. 


TEATR KAMERALNY w Sali 
Geyera, Piotrkowska 295, 
sztuką woienna L. Franka ..Ka- 

rol iAnna*, 


» 2| Plac Wolności 


zarazem; 
premjera dla prasy i zaproszo- | 


W [na ściśle określić się nie da? 


rany odniosło 10 osób. dochodzenie. 


w nowej szacie 


i Asfalt, chodniki i aleja lipowa 


$ 
' W związku z asfaltowaniem, wostanu na Placu Wolności. przyczyni sie w niemałym sto 
„Placu Wolności i porządkowa” į będącą nieodzowna Kkonieczno- | pniu do upiekszenia jednego z 
niem ogólnego lego wyglądu. |ścia z punktu widzenia racjo-|naibardziej ruchliwych pusk- 
Wydział Plantacyi Miejskich ;nalnei techniki ogrodniczej, tów naszego miasta. 

przystąpił do usuwanią znajdu 
jących się na chodnikach 
drzew. które z różnych wzglęj 
dów nie harmonizowałyby zł 
nowym wyglądem Placu Wol- 
ności, jako mieisca reprezenta- 
cyjnego. na którem stanie pom 
nik Kościuszki. Usuwane drze-| 


wa nie sa nieszczone, leczy ; ; A 
> 5 ontynuuiąc akcje kon- 
przesadzane w inne mieisca. | CZ1€* kontynuuiąc je ko 


i uli i troli sanitarnej wytwórni i 
na skwery i ulice. z, z Ta 
Zamiast drzew usuniętychj™ieise sprzedaży alpy 
Wydział Plantacyj jeszcze w Spory wreyc dan 
ciągu bieżącej jesieni zasadzi | generalnej kontroli wszystkich 
na Placu Wolności 10-letnie l- | śStaiejacych na terenie Łodzi 
py uiednostainione pod wzglę- | Warsztatów masarskich i za 
dem wieku i wyglądu, które |kładów sprzedaży mięsa oraz 
nadadzą chodnikom na Placu |IESO przetworów. 
Wolności charakter ozdobny. Kontrola ma na celu zbada- 
Tym sposobem zmiana drze-! nie stanu sanitarnego tych 


Kontrola sanitarna jatek 


i warsztatów masarskich 


przedsiębiorstw į ustalenie czy 
ich lokale į urządzenia odpo- 
wiadają obowiaązujacym prze- 
pisom. 


Generalna kontrola sanitarna 
tych przedsiębiorstw przepro- 
wadzana iest niezależnie od sy 
stematycznych oględzin zakta- 
dów sprzedaży į wytwórni ar- 
tykułów spożywczych, dokony 
wanych przez poszczególne do 
zery sanitarne. 


Wydział zdrowotności publi- 


O czem każdy obywatel wiedzieć powinien 
Zagadnienia prawne życia codziennego 


swego uznania opartego aa |wekslu iako poręczyciel wska- 
sprawiedliwości w związku ze (zuje za kogo ręczy. W braku 
wszystkiemi okolicznościami |takiei wskazówki uważa się, 
sprawy“ że poręka dana iest za wvstaw 
cę. 


Czy dopuszczalne jest porę" | Co do odpowiedzialności po- 
czenie na weksłu? reczyciela to podkreślić należy, 
W myśl art. 29 ustawy weksjiż poręczyciel odpowiada ta 
lowei zapłatę weksla można jSamo. jak ten, za kogo porę- 
zabezpieczyć poręką wekslo- czył. Zabowiazanie poręczycie- 
wa”. Poręczeńie może dać oso- |1a: Co najciekawsze ważne jest 
ba trzecia lub nawet osoba na | zawsze, chociażby nawet zo- 
weksłu podpisana. Poręczenie |bowiazanie za które ręczv. by- 
umieszcza sie na wekslu. albo ło nieważne z „jakiejkolwiek 
na karcie dodatkowej (przydłuż | Przyczyny Z wyjątkiem wady 
ku). Wyraża się słowami „porę | formalnej Poręczyciel wekslo- 
czam* lub innym zwrotem rów | WY; który wykupił weksel ma 
noznacznym į podpisuje je po- | Prawo, rzecz naturalna, poszuki 
ręczyciel Sam podpis na przed | Wama sumy wyłożonej na oso- 
niej stronie wekslu uważa się | bie za która reczył n. p. za ży- 
za porekę. wviawszy gdy cho- | Tarcie nr.10, oraz na dziesięciu 
dzi o podpis wystawcy lub tra | €Zo poprzednikach. 

sata. Osoba podpisujaca się na 


MIASTO NABĘDZIE 


nową emisję akcji K. E. Ł. 


I. 

Czy można żądać odszkodo” 
wania którego wartość pienięż 

Weźmy przykład. Pan Z. od II. 
tdał swój samochód na garażo” 
wanie. Właściciel garażu N. zo 
bowiązał się przyjmując auto, 
iż w umówionym okresie trzy- 
miesięcznym z samochodu tego 
nikt korzystać nie bedzie, sło- 
wem maszyna stać będzię bez- 
czynna. W międzyczasie. w cią 
gu następnych 3 miesięcy zna- 
jomi pama Z. widzieli na ulicach 
Warszawy jero auto prowadzo 
ne. iak się później okazało, 
przez szofera garażu N. W mo 
mencie odbioru auta pan Z. 
stwierdził szereg uszkodzeń mo 
toru i wvstąpił przeciw N.. do 
sadu, z żądaniem zasądzenia su- 
my pieniężnej od tytułem 
zwrotu wydatków poniesionych 
na remont auta, a także z tytu- 
łu utraconych korzyści wywo- 
łanych bezprawnym używa- 
niem auta przez N. Oczywiscie | 
ustalić szkode z tego drugiego 
tytułu było trudniej i konieczne . 
było w tym celi wysłuchan ' 


K. KI. 


opini; biegłych . Wczoraj, pod przewodnic- nowej emisji akcyj Sp. Akc. 
Sad zasądził w wyroku 9d-; lwem p. r. Andrzejaka, odbyło | „Kolej Elektryczna Łódzka”; 
szkodowanie na rzecz Z. opie-|się posiedzenie radzieckiej ko-|2) poczynienia niezbędnych 


zmian w statucie podatku miej 
skiego od towarów, przywożo- 
nych drogami żelaznemi; 3) u- 
stalenia wysokości opłat targo- 
wiskowych, oraz inne, Sprawy, 
załatwione przez komisję, znaj- 
dą się na porządku obrad naj- 
bliższego posiedzenia plenarne- 
go rady miejskiej, 


misji finansowo - budżetowej. 
Sprawy, objęte porządkiem ob- 
rad, referowali w imieniu ma- 
gistratu, pp. prezydent Ziemięc 
ki, wiceprezydent Rapalski, wi- 
ceprezydent dr. Wieliński i ła- 
wnik Kuk, 

Po przeprowadzonej dyskusji, 
komisja przyjęła wnioski Magi- 
stratu w sprawach: 1) nabycia 


rając się na art. 135 procedury 
cywilnej, który głosi: „Jeżeli sę 
dzia dojdzie do przekonania. że 
od ustalenia wysokości powódz 
|twa ze względu na jego charak 
ter nie mogą być stosowane ~v- 
gólne przepisy dotyczące 


| 
? 


stwierdzenia powództwa 1*7 do- 
określić 
według 


wodami, władny jest 
wysokość należności 


autobusowa) 


54 
Tay 
uż 
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KUGZYKA 4 


KONCERT 
WIENER-DOUCET. 


który po 


migz 
=ł 


E 


= =4 


stradach europejskich wykona- 
ją w czwartek, dnia 31 paździer 
nika w Sali Filharmonii dwa; 
znakomici artyści Wiener i Dou 
cet z Paryża, będzie sensacyjną 
nowością dla Łodzi, albowiem 
ci dwaj wielcy muzycy na 
dwóch fortepianach — które 
pod ich palcami stają się wielo- 
barwna orkiestrą i rozbrzmiewa 
ją efektami, o jakich dotąd w 
muzyce fortepianowej nie przy- 
puszczano, wykonają obok głę- 
bokiej muzyki J, S. Bacha, sze- 
reg tańców jazzowych tylko 
wysokiej wartości artystycznej, 

Bilety już nabywać można w 
kasie Filharmonii. 


Z „Czerwonego 
Krzyża" 
Odczyt 


Staraniem ..Czerwonego krzy 
ża w niedzielę, dnia 27 paź- 
dziernika b. r- w sali „Polskiej 
YMCA przy ul. Piotrkowskiej 
89 p. dr. Jastrzębski wygłosi 
odczyt n. t. „Walka z choro- 
bami zakaźnemi oczu, Wej 
ście bezpłatne. 


Czytajcie 


UPELNIEŻ 
EZPŁATNIE ? 


czytelnicy i pranumeratorzy $ 
„Głosu Polskiego“ $ 


posiadający w mieszka- 
niac 


RADJO 


mogą mieć 

2 na każde żądanie, skie- 

$ rowane do wydawnictwa $ 
$ 


naszego (Piotrkowska 106) 
żnaładowane? 
+ * 
$ akumulatory. $ 
2 $ 


1 kuponów 10 


Kto okaże w administracji 

IR dziennika „Głos Polski' 
niech wytnie i schowa 

niniejszy kupon. 


WN 


+99 +oO+PPF+PRPR"P+P"C" 


+90 


Piotrkowska 106 
10 takich kuponów 10 
będzie miał 


bezpłatnie 
naładowane 
akumulatory. 


Każdy, kto ma 
radjo w domu 


k 
t 
è 


; 
Czytajcie! : 
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Głos Polski 


OSZCZĘDZAJMY! 


Usilna i rozumna praca -- rozumne oszczędności 
podniosą ogólny dobrobyt społeczeństwa i majątek narodu 


Z oszczędności jednostek po-; Ludność Ameryki północnejjtezo. że jego wydajność pracy 
wstają kapitały, które podnoszą , bogactwo swe zawdzięcza prze |iest kilkakrotnie wyższą od wy 


dobrobyt społeczeństw 


dewszystkier wydajne! pracy. | dainości pracy polaka, 
Oszczędność — to nadwyżka | Pozwalające! na wysokie zarob 


oszczędności. 


ży ona od dwóch czynników: 
a) od produkcji 
b) od konsumcji. 
Nieprawidłowem jest pojęcie, 
że w celu zwiększenia oszczęd 


ności należy ledynie zmniel- 
szyć komsumcję: 


Zwiększyć oszczędność mo- 
żemy 

a) albo zmniejszając konsum- 
cię 


Izba łódzka. istniejąc dopiero 
b) albo zwiększając produk- |od kilku miesięcy, nie miała 
cję możności oddziałania na nową| 
„ |taryie towarowo - kolejową w 
c) albo przez jedno i drugie, [okresie iei opracowywania. Za 
t. jj zmniejszając konsumcję, a |ieła się nią natomiast niezwłocz 
jednocześnie zwiększając pro- |"ie po nadejściu do Łodzi pierw 
dukcię szych egzemplarzy obowiązu- 
6 iącej już z dn. 1 października 

r. b. taryfy. 
Dnia 28 września br- wysto- 
sowano do panów ministrów 
przemysłu į handlu oraz komu- 
nikacjj depeszę, wskazującą, że 
nowa tarvia podrażając prze- 
woźne miału węglowego o 32 


Zbytnie ograniczenie konsum 
cji, np. niedostateczne odżywia- 
nie się robotnika lub zbytnie o- 
graniczanie innych potrzeb mo 
głoby źle wpynąć na wydaj 
ność pracy į w rezultacie na- 
wet zmniejszyć jego zarobek. DR AWZ gien ? 6 

Dia możnośc! oszczędzania |Proc.. godzi w naiżywotniejsze 
najważniejsze jst. zwieksza |od 
nie wydajności pracy: pozwala | materjały ; wnioski, dotyczące 
ono bowiem na zwiększenie za- 
robku i co zatem idzie zwięk- 
szenie oszczędności bez zbyt- 
niego ograniczenia konsumcii. 


' Spis poborowych 
| rocznika 1909 


W dniu jutrzejszym w godzi | 
nach od 8—15 rano do 3 popoł:j 
Sry są poobiocie a] 
k Z£10S1 o spisu ro c 
4 korpusu gen. Malachowskie-| okala Biu Polievis:s. oj- 
de mo a E N 

EE. odzinach od 8. o 15-ej (3-ej ; 
płk. Millerem z ramienia komen | po poł.) mężczyźni, urodzeni w! 
danta garnizonu d-cy dyWizii | roku 1909, zamieszkali na tere- 
SEN. eg $ Woz ESKIPRO nin :V-go Komisarjatu Policyj- 
ae a AAE ki a Hu nego, których nazwiska rozpo- 
Ra R AE iie Saj aaja się od liter: 
bitnie obywatelski charakter, R. S, Sz, T- 
dopuszcza do czynnego udziału) Osoby, uchylające się od obo 
w zawodach amatorów i milo- i wiązków zgłoszenia się do spi- 
śników jazdy zgłoszonych dojsów oraz osoby, Rie się 
dnia 27 bm. mianowicie panie -|Z przyczyn nieusprawiediiwio- 
amazonki, jeźdźców dżentelme- |nych po terminie, ulegną w dro- 
nów i oficerów rezerwy.. | dze administracyjnej karze: 
Wspólnie z oficerami służby 
czynnej będą oni współzawod- 
niczyli w biegu terenowym na 
przestrzeni 4 - 5 klm. na natu- 
ralnei trasie w rejonie ćwiczeb 
nego placu „Mania“. 


Zapisy pisemme, wraz z poda- 
niem nazwiska. adresu. nadto 
nazwy oraz płci koni przyjmu- 
je d-ca grupy artyl. płk. Miller. 
ulica 11 Listopada 83. 


Oficerowie rezerwy 10 p. a. 
p. zechcą kierować zgłoszenia 
uczestnictwa w biegu na adres 
kpt. rez. mec. Vogla R. ul. Kir 
lińskiego 13 (tel. 26-82), lub 
por. rez. dyr. Adlera Oskara 
ul. Piotrkowska 80 (tel. 50 - 22 i 
56 - 32). 

Koni i siodeł dostarczy im 10 
p. a. p. organizujący dla nich; 
osobny bieg obok ogólnego gar | 
nizonowego. poprzedzając za” 
wody treningami. urządzanemi , 
w dmiach bieżących. 


Zawody `. odbęda się Bez | 


Tradycyjna impreza 


sportowa 
„Bieg myśliwski: f 
Pod protektoratem dowódcy | 


grzywny do 500 złotych lub a- 


względy na pogodę. 


Rt as 


razy więcel od polaka. to dla-|wydatki i 


>> => AP ZE 


Wobec tego polak, 


Jeżeli amerykamin zarabia 5|Nawet silnie ograniczając swe 
odmawiaiąc sobie 


Przeciwko nowej taryfie 
na przewóz bawełny 


Akcja izby przemysłowo-handlowej 


najbardziei palących bolączek 
nowej taryfy i przekazano od- 
nośne materiałv delegatowi któ 
ry w imieniu przemysłu włó- 
kienniczego miał uczestniczyć 
w posiedzeniu komitetu taryfo 
wego państwowej rady kolejio- 
wei. zwołanem na dzień 2.10 
b. r. Niezależnie od tego dyr. 
izby inż. K. Bajer, w trakcie 
dyskusi; podczas wielkiej nara 
dv gospodarczej z rządem w 
dniach 7 i 8 bm., silnie podkre- 
Ślił nader szkodliwe skutki, ia- 


kiemi grozi nowa taryfa, nie li-;tembardziej, że już obecnie. a| 


cząca sie z interesami okręgu 


łódzkiego. W związku z powyż 
szem na odbvtem dnia 2 bm: po 
siedzeniu komitetu taryfowego 
podko- 


wyłoniono specjalna 


skazany 
dochodu nad rozchodem. Zale- | Ki Í 90 zatem idzie, na znaczne |jest przez małą wydajność swej 
pracy na niskie wynagrodzenie. 


Str. 9 


|rzeczy naipotrzebniejszych, —| tego, by praca nasza stała się 


nie może on zaoszczędzić tyle. | wydainiejszą, gdyż wtedy za* 
ile oszczędza amerykanin. któ- ;robki będą mogły podnieść się i 
ry przy tem nie odmawia sobie | oszczędzanie stanie się łatwiej 
wielu rzeczy niedostępnych dla | szem: 

polaka. |  Pracujmy wydajnie i oszczę- 


Widzimy więc, że 


przede-|dzajmy. a wtedy 


zapewnimy 


wszystkiem musimy dążyć do|sobie byt dostatni i podniesie: 


nem z pierwszych posiedzeń 
zaopiniowała nrzychylnie kwe- 
stię wprowadzenia wyiątkor 
wych taryf eksportowych dla 
gotowych wyrobów włókien- 
niczych oraz zmiany nowo- 
wprowadzonych stawek prze- 
woźnego dla surowej bawełny 
na linii Leszno — Łódź. Należy 
przymuiszczać, że także inne po 
stulaty Łodzi, wysumięte i bro- 
nione przez izbę przemysłowo- 
handlową. zostaną uwzględnio- 
ne przez kompetentne czynniki 


zatem po trzech ledwo tygo- 
dniach obowiazywania nowej 
taryfy wzmógł się i 
ruch autobusów ciężarowych, 
przewożących taniej niż kolej 


misie dla bliższego rozpatrze”jzarówno surowa bawełnę jak i 


nią postulatów Łodzi. Podko- 
misja ta obraduie już į na jed- 


gotowe wyroby. 


W SŁUŻBIE MARSA 


resztu do 6-ciu tygodni, albo obu | szeregowi rezerwy i pospolite 


tym karom łącznie. 


Zebrania Kontrolne 
rezerwistów 


z terenu Łodzi i po- 
wiatu łódzkiego 


Jutro o godzinie 9 rano winni 
się stawić na zebrania kontrol- 
ne: 

W PKU Łódź - Miasto I przy 
ulicy Nowo - Targowej 18, sze 
regowi rezerwy i pospolitego 
ruszenia z bronia j bez broni 
urodz. w r. 1904 zam. na tere- 
nie 2, 3, 5, 8, 9 i 11 komisarja- 
tów policyjnych, których nazwj 
ska zaczynają się literę: 


M. 
W PKU Łódź - Miasto II przy 
ulicy Nowo - Cegielnianej 51 


POCZĄTEK fascynującego 
romansu współczesnego 


MAURYCEGO DEKOBRY 


e — 
ERENADA SMIERCI 
NOAA r GA 


MYYVYVYVYVYVYVYVYVYYVVVYVYVYYVYYYYVYVVYYVVYVYVVYYVVVVYYVVVVVVYVV | Czyt ajciell! 


OTRZYMUJĄ ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE , 


go ruszenia z bronią i bez broni 
urodzeni w roku 1889 zamiesz- 
kali na terenie 10-go kom. po- 
licji. których nazwiska za- 
czynają się na litery: 

MNOPRSTUWZ. 

Na zebranie kontrolne 
należy się zgłosić w miejscu i 
terminie wyznaczonym o godz. 
9-ej rano z książeczką wojsko- 
wą, karta mobilizacyvjna i inne- 
mi posiadanemi dokumentami 
wojskowemi. 

Rezerwiści, którzy nie sta- 
wią się w pore na zebrania 
kontrolne bez uzasadnionej 
przyczyny, będą pociągani do 
odpowiedzialności w myśl woj 
skowych przepisów Karnych 
(dyscyplinarnych). 

Powołani na zebrania kon- 
trolne powinni być czysto u- 
myci, 


„A 


Nowoprzybywający prenumeratorzy 


©" 


znacznie 


my ogólny dobrobyt kraju. 

Ażeby praca nasza stała się 
wydajną, musimy dbać o to, a“ 
żeby 


| 1) nie marnować czasu, prze- 
| znaczonego na pracę 


| 2) nie marnować zdrowia: t 
jnikać szkodliwych, rujnujących 
(zdrowie i zgubnych dla kieszeni 


nałogów, zwracać uwagę na hy 


„gienę į czystość. 
+ 3) Nie marnować materiału 


tani wysiłku, organizując umie- 
Jietną pracę w nałdrobniejszych 
| szczegółach. - 
(| 4) Wynagrodzenie liczyć 
| wszędzie, gdzie to możliwe, we 
|dług rezultatu pracy, a nie we- 
dług czasu, spędzanego przy 
nie. 

5) Dążyć stale ao coraz lep- 
szego i szybszego wykonania 
każdego zadania. 

Usilna ; wydajna praca oraz 
| oszczędności całego 
społeczeństwa podniosą ogólny 
dobrobyt ludności i majątek na- 
rodu, 


pi 
f 


Liga Pracy. 


Wielki wieczór 


jesienny 
poetów—łodzian 


Staraniem grupy poetyckiej 
„Meteor“. w niedzielę, dnia 27 
października, o godz. 6 wieczo 
rem w sali rady miejskiej, Por 
morska 16. odbędzie się dorocz 
nv wielki wieczór jesienny po* 
etów łodzian: Tadeusza 
skiego, ks. Antoniego Szandłe- 
rowskiego. Aleksandra Kraś- 
niańskiego, Jullana Tuwima, Ja 
na Nepomucena Millera, Witol- 
da Wandurskiego, Marjana Pie 
chala, Mieczysława Brauna, 
Grzegorza Timofiejewa i Kazi- 
mierza Sowińskiego. 

Prelekcje wypowie Włady= 
sław Bieńkowski. 

Utwory recytować będą anto 
rzy. artystki i artyści Teatru 
Miejskiego: Karolina Lubieńska 
Iza Faleńska. Władysław Star 
szewski i Mieczysław Stawski. 


: Posiedzenie komi- 
| tetu 
rozbudowy miasta 


W piątek, dn. 25-go bm., © 
godzinie 7-ej wiecz.. w sali po 
jsiedzeń magistratu, odbędzie 
się posiedzenie komitetu roz- 
budowy miasta. Porządek ob- 
irad obeimuje: sprawy kredy- 
tów budowlanych i remonto- 
wych, sprawy konwersji zacią 
gniętych pożyczek, sprawv za 


e° | kresu działalności komitetu roz 


budowy miasta, oraz sprawoz- 
danie z działalności tegoż za 
' okres ubiegły. 


ne 


M e are 


„„GŁOS POLSKI” 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
25 października 1929 r. 


Racjonalizacja w życiu gospoj 
darczem ozłiacza postęp. OSZ- 
czędność pracy, materiałów i 
kosztów i ma na względzie za- 
równo interes konsumenta. czy 
li że w syntezie leży ona w it- 
teresie calego społeczeństwa. a 
więc į państwa. Pojęcie racio” 
nalizacii iest szersze od pojecia 
standaryzacii gdyż standaryza 


cia odnosi sie litylko do towa” | pa 


rów, podczas gdv racionaliza- 
ĉa obeimuie jednocześnie i wa 
runki, w jakich się wymiana od 
bywa. W naszych warunkach 
jeszcze przed standarvzacia to- 
warów i normalizacia wyro-ł 
bów wysuwa się kwestia stan- 
daryzacij warunków wymiany. 
Mam tu na myśli zupełnie dzi-! 
ka konkurencje. powodująca za 


l 


łamywańie sie całych działów ; 


handlu. iak nb: ma to miejsce w Ą 


handlu włókienniczym: í 
Zwrócić jeszcze należy uwagę 
na fakt nastepujący- Z rozma ț 
tych stron w ciągu ostatnich lat | 
podnoszońo stale sprawe rzeko 
mo nadmiernej liczby pośredni | 
ków w Polsce. Otóż stwierdzić | 
wypada, że w porównaniu z in- | 
nem; krajami liczba pośredni: | 
ków w Polsce nadmierną nie; 
jest; na 30 miljonowa ludność | 
kraju przypada bowiem około | 
375 tysięcy przedsiębiorstw i 
przedsiębiorców handlowych 
od najniższych do najwyższych 
Przyjąwszy pod uwagę bardzo | 
surowe ustawy Skarbowe. al 
właściwie skarbowo - karne o-; 
bowiązująace w Polsce, a także | 
idealnie wprost postawiony wy, 
wiad skarbowy. możemy Zz ca- 
łą pewnościa skonsiatować, że 
w dobie obecnej ewidencia skar 
bowa obejmuje w całości 100 
proc. przedsiębiorców i przed-| 
siębiorstw handlowych w Pot; 
sce. Z powyższego wynika. że; 
panuiący dzisiaj w rozmaitych ; 
dziedzinach handlu chaos į de-; 
zorzanizacia nie zależą od nad, 
miaru pośrednictwa, lecz əd 
zbyt niskiego poziomu organi- 
zacyinego całego aparatu wv- 
miany. 


Jeżeli przemysł poczynił już 
pewne posunięcia w dziedzinie 
organizacii sprzedaży swoich 
wyrobów. to handel. idąc tą sa 
ma drogą organizacji. musi za 
przemysłem podążać. Właści- 
wem zadaniem handlu, w tej 
dziedzinie powinno być dopro- 
wadzenie aparatu sprzedaży w 
hurcie i detalu do takiego po- 
ziomu. ażeby inicjatywa orga- 
nizacii wymiany towarowej na 
leżała we wszystkich dziedzi- 
mach do handlu. a nie jak to się 
dzieje obecnie w szeregu wy” 
padków do przemysłu. 


Chlubne zadanie organizowa= 
nia handlu należy oczywista do 
organizacji kupieckich, które na 
razie mają szereg przeszkód do 
przezwyciężenia z powodu 
zbyt wybujałego może indywi- 
dualizmu niektórych kupców. 
Mimo to jednak praca organiza 
cyina w handlu postępuje wciaż 
naprzód, jakkolwiek niejedno- 
krotnie zauważyć się daje brak 
zrozumienia wspólnoty wzajem 
nych interesów. 


Wspomniana powyżei dzika 
konkurencia szczególnie w han 
dlu hurtowym tkwi złeboko w 
fatalnym dotychczas braku od 
powiednich kapitałów  obroto- 
wych. W miarę narastania te- 
goż kapitału handel będzie się 
racjonalizował, a przez to sa- 
mo będzie się stawał coraz bar 
dziej odpornym na przejściowe 
kryzysy ekonomiczne, jakim 
dzisiaj jeszcze nie jest w stanie 
Sprostać własnemi siłami bez 


nadzwyczainych środków po- 
mocy: | 


Jeśli chodzi o kwetję racjona ' 


miie GAZE 
WAŻNE ZAGADNIENIA NASZEGO 


Wielka ankieta red. „Głosu Polskiego" 


i mi polskiemi 


4 
f 


lizacji warunków wymiany to 
stanowi ona troskę przganizacyj 
kupieckich, które czynią wysił- 
ki w kierunku należytego zorga 
nizowania zakupu towaru u pro 
ducentów jak i odsprzedaży g03 
detalistom natrafiając na sze”| 
reg trudności ze strony niezor- 
ganizowanych przedsiębiorstw 
przemysłowych: 
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Zamówienia S 


Agencia „Press“ dowiaduje 
się, że sowiecka misja handlo- 
wa w Warszawie finalizuie 
obecnie rokowania z 3 wielkie 
zakładami prze- 
mysłowemi: Hutą Pokoinu. Za- 
kładami Ostrowieckiemi i Mod 
rzejawskiemi o dostawę dla 
Rosii sowieckiej żelaza hand- 
lowego rozmaitych posta- 
ciach, 

W razie pomyślnego zakoń- 
czenia ostatniego stadium ro- 
kowań wymienione fabryki t- 
zyskają zamówienie wartości 
około 14 miljonów zł. Będzie 
to druga z kolej znaczna trans 
akcia sowieckiej misji handlo- 
wej z polskim przemysłem niej 


w 


i 
j 
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OPOZYCJĘ PRZECIWKO UKŁADOWI 


Donosiliśmy niedawno na tem 
miejscu, że wierzyciele Spółki 
Akcyjnej „M. A. Wiener” za- 
warli układ przewidujący spła- 
tę 25% należności, płatnych w, 
2-ch ratach; 1) po upływie 6-iu! 
miesięcy od zawarcia ukłądu i! 
2) w 12 miesięcy od tej daty. I 
Na zabezpieczenie układu 96% 


U 


ETA HANDLOWA 


Aars 
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„GŁOS POLSKI” 

Łódź 
25 października 1825, £ 
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HANDLU G 


Opinja inż. N. Zajdemana, radcy izby 
przemysłowo-handlowej w Warszawie PE 


Co zaś się tyczy racjonaliza-|szymm charakterze zawartych w A E 3 T y 
ci ; pewnego rodzaiu branżo-|wśród hurtowników i półhur- Holandja 359.67 
wej normalizacji warunków jtowników i jest madziela, że|Londyn 43.5084 
sprzedaży detalistom to tu po” | propagowana usilnie przez orga | Nowy Jork 8 898/4 
stepy są widoczniejsze. zdyż|nizacje kupieckie potrzeba za- |Paryż 35.131/2 
szczególnie ostatniemi czasy | wierania takich konwencyi Praga 26.4i3/4 
hurt drogo zapłacił za swoją |zmierzających do uiednostajnie | Szwajcarja 17286 
zbyt wybuiała konkurencię. O-|nia warunków wymiany pomię | Włochy 46.72 
ostatnio zanotowano cały sze” j dzy hurtownikami, a detalista- | Wiedeń 125.30 
reg konwencyj, o nalrozmit- mi osiągnie zamierzony cel. , 
Nysa, I Ze A Ria = KOCĘRE Ogólny popyt na dewizy 
> — ap | większy. Tendencja dla wa- 
lut europejskich przeważnie 
mocniejsza. 
Dolar gotówkowy w obro 
tach pozagiełdowych 8.90, 
Rubel złoty — 4.60. 
Gram czystego złota — 


talurgicznym. ;dyt 1l-miesięczny. 5.9244, 

Niedawno misia sowiecka | Transakcia mogła dojść do PAPIERY 
podpisała umowę z Hutą Bis- skutku dzięki poparciu ze stro 
marcka, która wyst. wspólnie z,ny min. Matuszewskiego i min 
hutam; Królewską i Laury 0|Kwiatkowskiego, Rząd udzielił Pak TY praca „ART 
nabycie w ciągu roku żelaza | firmom, katowickim pewnego A owe, a = 
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y 
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s „pw dy w "Ml ly | 


owieckie 


w przemyśle metalurgicznym 


7 proc. poż. stabilizacyjna 


sztabowego ogólnej wartości | kredytu į przyrzekł dyskonto-| 4 proc. poż. inwestycyjna 

50 milionów. ‘waé weksle sowieckie, ponad-|117.50 — 117.00 — 117.25; 
Przeważną część tego zamó|to rząd wziął nieznaczny m ļ„ „6 Proc. poż: dolarowa 

AMSTE x a PIETRZE 80.00 — (w proc.); 

wienia ma być dostarczona do {dział w ryzyku, jakieby pow- 10 proc. poż. kolejowa 

Sowietów w ciągu pierwszego | stało w wypadku nie wykupie | 102,50 (w proc.); 

kwartału roku przyszłego, dal-jnia weksli przez Sowiety:| 5 proc. L. Z, m. War- 


jednak nie |szawy 51.00— 
8 proc. L. Z. m. Warsza- 
wy 67.75—68.20. 


AIĘCJE 


E 


sze zamówienia mają być wy-| Ewentualność ta 
konane w ciągu roku od chwili | wchodzi w rachubę. Poważne 
podpisania umowy: |zamówienie udzielone zostało 

Dotychczas Sowiety naby-|zakładom katowickim, spowo” 
wały przeważnie żelazo w jduję zapewne bliższą współ- 
Niemczech i Czechosłowacji. | pracę pzemysłu katowickiego 
Misia sowiecka uzyskała kre-!z Sowietami. 


Bank Polski 166.00—165.00 
Siła i Swiatło 112.00 
Węgiel 67,50 

Lilpopp 28.50 

Starachowice 21.00—20.50. 


„ A. Wiener 


d handlowy |J 


tow. akc. 


odrzucił są 


siliśmy. Projekt ten przewiduje 
redukcję długów do 70% i spła- 


ak należy urządzać 
racjonalnie biura 


B. Lichtensztein, właściciel| Jak zakomunikował Izbie 
tę ich w ciągu 2-ch lat. składu towarów włókienniczych | przemysłowo - handlowej w 
Sąd zarzadził otwarcie postę w Pabjanicach przy ul. Tuszyń | Łodzi Instytut Naukowej Orga- 
powania układowego na tych skiej 45, uzyskał w końcu lipca |nizacjj w Warszawie, w okre- 
warunkach. odroczenie wypłat, Bilans pier-, sie od 7 — 17 listopada 1929 r- 
* wotny wynosił 250.000, Obec-|odbędzie się w Paryżu. iedno- 

W swoim czasie donosiliśmy | nie Sąd przedłużył mu czasjcześnie z Wystawa Międzyńa 
udzieleniu nadzoru firmie | trwania odroczenia wypłat na| rodowa, wystawa retrospekty 


a 


akcji spółki miało być złożone | „Szmul i Jelinowicz" fabryka 
w depozycie. | manufaktury w _Pabjanicach 
Przeciwko układowi na tej|przy ul. Zamkowej 61 — skład 
podstawie zaprotestowała firma | w Łodzi przy ul. Zawadzkiej 
„Friedrich Schmal" w opozycji| Nr. 12. Obecnie firmie przed- 
swojej Schmal powołuje się na; łużono odroczenie wypłat na 
to, że firma „M. A. Wiener” | dalsze 3 miesiące. 
jest w stanie zapłacić więcej, | EE 
niż proponuje, że niektórym; Podobnież przedłużono odro- 
wierzycielom obiecano cichą | czenie wypłat fabryce pończoch 
nadpłatę, wzamian za co, ci zo-|i wyrobów dzianych pod firmą 
bowiązali się popierać oficjalny | „Emgeko” przy ul. Gdańskiej 
projekt układu ze szkodą dla| Nr. 77 oraz jej właścicielom Jó 
niektórych wierzycieli. |zefowi Przedeckiemu oraz Jan- 
Sąd jednakże nie uwzględnił ; klowi Moszkowiczowi. 
tej opozycji i na ostatniej sesji] Bilans pierwotny wynosił 
zatwierdził. układ w postaci, | 433.000. W ciągu 6-ciu miesię- 
którą podaliśmy na wstępie. |cy nadzoru spłacono 103.000 zł. 
= 


należności z rachunków otwar- 
„Fabryka Wyrobów Wełnia- | tych na ogólną sumę 112.000 
nych i Półwełnianych'* AEE oraz 72.000 akceptów na sume 
ner i Lindenfeld“ — spółka ko- |232.000. Pozatem uzyskano zgo 


mandytowa przy ul. Karola 11-, dę na rozłożenie na długotermi- 
13 uzyskała przed kilkoma mie, nowe spłaty 50.000 zł. 

siącami odroczenie wypłat, a; W tych warunkach Sąd prze- 
niedawno ogłosiła projekt za-| dłużył nadzór na ostatnie 3 
warcia układu z wierzycielami, | miesiące, t. j. do dnia 20 stycz- 
o czem w swoim czasie dono-!nia 1930 r. 


= 


dalsze trzy miesiące, 


= 


mie „Bruno Rozenberg" 
skład jedwabi 
kowskiej 103. Szczegółowe in- 
formacje o postępach w sanacji 
tej firmy podaliśmy. w swoim 
czasie, wdy złożono odpowied- 


nie podanie. 


* è g 


W dniu 16 b. m. Sąd ogłosił 
upadłość Oskarowi Jihnerowi, 
właścicielowi przędzalni i far- 
biarni w Jeżowie, pow. Brze- 
zińskiego. Przeciwko temu wy- 
rokowi Jahner wniósł opozycję 
powołując się na to, że już 
przed półtora rokiem przestał 
być handlującym; ponadto po- 
dał on, że upadłość ogłosił mu 
jeden jedynie wierzyciel, które 
śo pretensje w międzyczasie 
zostały zaspokojone, Sąd w 
tych warunkach opozycję u- 
względnił i uchylił ogłoszenie 
upadłości. 


——N nn 2 | M O 1 a AAA ZZ M o 


0 usprawnienie wywozu wyrobów włókienniczych 


wna Urządzeń biurowych, zor- 
ganizowaną brzez naczelnego” 


Podobnież przedłużono nad-$redaktora „Mon Bureau" p. Ga 
zór na dalsze trzy miesiące fir- | stona Ravisse. Program powyż 
—|szej wystawy obejmuie salon 
przy ul. Piotr- | retrospektywny urządzeń biu- 


rowych. podzielony na cztery 
sekcje: 1. maszyny do pisania. 
2, maszyny do liczenia i staty- 
Styki. 3. historja mebli bimiło- 
wych, 4. historyczny przegląd 
innych przyrządów i maszyn 
biurowych, 5. akcesoria dn pra 
cy biurowej. 6. urzadzenie biu- 
ra handlowego z przed stu lat. 
Zainteresowani moga sie zwra 
cać bezpośrednio pod adresem 
X-eme Exposition Internationa 
le d'Organisation et d'OQutilla" 
re de Bureau. 


Banki polskie 


w Ameryce 
tworzą fuzję 


Dokonana została fuzia 
dwóch największych banków 
polskich, Northwestern Trust 
and Saving Bank oraz Home 
Bank and Trust Company. Pre 
zesem  skonsolidowanej insty- 
tucji, której zasoby przekracza 


Wobec perjodycznie powita- 
rzającego się braku wagonów, 
służących włókiennictwu dla 


celów eksportowych.lzba prze 


mysłowo - handlowa w Łodzi 
zwróciła się z odpowiednim 
memoriałem do ministerstwa 
komunikacji, oraz ministerstwa 
przemysłu j handlu. Na skutek 
powyższego memoriału. mini- 
sterstwo komunikacii zawiado- 
miło izbę. że uwzględniając ko. 
nieczność gospodarczą popiera- 


nia rozwoju produkcii i wywo* | poirzebowania ich przez fabry- 
zu wyrobów włókienniczych, ki mebli. papiernie. huty szkla- łią 30 mili. dol., wybrany został 
poleciło dyrekcii kolejowej w ne i inne zakłady przemysłowe ;Franciszek Lackowski. Pierw- 
Warszawie, ażeby do 30 listo kolej niezawsze jest w Staniejszy z wymienionych banków 
pada r. b. w razie ograniczenia podstawić żądaną liczbę wago toż "bvl SAA Jati 
naładunku, wywołanego czaso nżw tei+serii. Ministerstwo ko- |73 0200Y QROAPEZCZ. s. D- `zana 
wym brakiem wagonów. ograni munikacji zwróciło również u- | Smulskiego w roku 1906. Pos 
czenie to nie dotyczyło wyro-; wagę. iż stosownie do $ i4|względem sumy wkładek © 
bów włókienniczych i przędzy: punkt 7 regulaminu przewozu | szczędnościowych  zjedno 
O ile idzie o sprawę niepodsta* f towarów, wagony specjalnego |, pank zajmuje czwarte | 
wiania wagonów serji KDS, to, rodzaju, do iakich zalicza się z OWCE 5) 000 
wskutek ograniczonej liczby KDS, kolej podstawia tylko wj © wśród banków  chicż: 
tychże wagonów. i dużego za- miarę możności, |skich. 


„WŁOS POLSKI” 
Łódź, 
25 października 1929 r. 


GAZETA 


O jednolitość międzynarodowych meczów 


Geo Andre, jeden z najlep- 
szych  lekkcatletów francu- 
skich starego pokolenia, czyn- 
my obecnie iako publicysta 
sportowy, proponuje, aby mię- 
dzypaństwowe mecze lekkoat- 
letyczne wszędzie były rozgry 
wane według jednakowego 
schematu. Andre uważa, iż ta- 
ki schemat powinien opraco- 
wać Międzynarodowy Zwią- 
zek Lekkoatletyczny nakłada- 
jąc obowiązek na wszystkich 
swych członków organizowa- 
nia meczów zgodnie z nim. 
Myśl Andre'go jest istotnie 
bardzo praktyczna, już choćby 
tylko w celu dokładnego po- 
równania sił poszczególnych 
narodów. Czy tylko projekt 
Francuza da się przeprowa- 
dzić? Wątpi w to nawet fran- 
cuską prasa sportowa. Przede- 
wszystkiem poszczególne lek- 
koatletyczne związki narodo- 
we, jakkolwiek podlegają zwią 
zkowi międzynarodowemu, nie 
mają obowiązku przyjmowania 
narzuconych norm dotyczą- 
cych meczów międzypaństwo- 
wych, gdyż spotkania te mają 
zwykle charakter towarzyski, 
a mię mistrzowski. Program 
ich jest zwykle ustalany w 
drodze dobrowolnej umowy; 
przyczem jedna į druga strona 
częste musj czynić ustępstwa: 

I tak np. czy Włosi zrzekli- 
by się umieszczenia w progra- 
mie meczu biegu 400 mtr. 
przez płotki mając do dyspo- 
zycji bezkonkurencyjnego Fa- 
oellego? Tak samo Anglja nie 
wyrzuci z programów rozlicz- 
nych biegów sztafetowych, w 


i” 


Aktualja - 
zagraniczne 


Największym związkiem wio 


sze zechce mieć w meczu parę 
biegów długich, Niemcy parę 
biegów sprinterskich, a Fran- 
cuzi znów upierać się będą 
przy średnich dystansach. 
Jest to całkiem zrozumiałe. 
Wszak i my, mając Petkiewi- 


dzypaństwowych będziemy 


Z. P. N. w sprawie meczu 
Turystami, które 
odbyły się w kwietniu r. b. 
przyniosły łodzianom zwycięr 
stwo w stosunku 3:1. 

Mecz ten miał się odbyć dn. 
3 maja jednak Turyści skiero- 
wali do zarządu ligi prośbę © 
przesunięcie terminu zawodów 
ze względu na brak swobodne- 
go boiską w tym dniu, Liga 
prośbę uwzględniła, jednak po 
dobno pod pismem skierowa- 
nym do klubu Turystów pod- 
pisanym był tylko p. Dancy- 


Mistrzostwa Świata w piłce 
nożnej mają być rozegrane w 
1930 r. w Momtewideo, stolicy 
Urugwaju. Tak postanowiła 
FIFA uważają, że finansowe 
warunki zapewnić tak wielkiej 
imprezie może tylko Urugwaj: 

Istotnie Urugwaiczycy za- 
brali się gorączkowo do prac 
przygotowawczych, aby za- 
pewnić uczestnikom mistrzo- 
stw wszelkie wygody. Organi- 
zatorzy przyrzekli nawet po- 
kryć koszty przyjazdu drużym 
ich utrzymania į t. p. Rząd ze 
swel strony poparł związek pił 
karski b. wydatnie. W ten 
sposób mistrzostwa świata sta 
ną się narodowem świętem U- 


ślarskim na Świecie jest zwią” 
zek niemiecki liczący 130.000 
członków. Na liczbę tę składa 
się: 1266 członków honoro- 
wych, 37,911 członków nad- 
zwyczajnych, 63.716 wspiera” 
jących, 23,916 młodzieży i 
2740 pań. 
E + + 

Olbrzymi bokser włoski Pri- 
mo Carnera (wagi ponad 100 
klg) po blyskawicznym swycię 
stwie nad anglikiem Stan- 
leyem, marzy o zdobyciu tytu- 
łu mistrza świata. w tym celu 
udaje sie w tych dniach do 


Ameryki. aby walczyć z Phil 


Scottem. A 

FAA rugwaju. Nowowybudowany 
Hayman, bokserski mistrz |stadjon -w Montewideo ma po- 
Niemiec. po ostatniej porazce | mieścić 120 tys. widzów. Dla 


w Ameryce z Griffithem, po- 
stanowił  zrehabilitować sie. 
Jednak w walce z mało zna- 
nym Friednianem przegrał wy 
soko na punkty, 


t wygody przyjezdnych gości bu 


* 


* 
Niemiec Dinort dokonał re- ‘EE 


kordowego lotu na aparac'" 
bez silnika utrzymując się w 


lekkoatletycznych 


których celuje, Finlandja zaw*|lent w paru długich 
Kostrzewskiego zaś na dystan' 


chcieli wykorzystać jego ta-|nie w t. zw. strefowych mi- 


płotki. 


biegach, , 


j wane. 


strzostwach Europy, które już 
miały wielu zwolenników, lecz 


Może odległość 


| 


sie średnim i na 400 mtr. przez nie były dotychczas zorganizojz dalszych gier. W 


Los | wypadku ŁTSG 


„GŁOS POLSKI”? 
Łódź, 
25 października 1928 r 


Wycofanie się 
od rozgrywek 


Po wiadomości. że Polonja 
bydgoska wycofała się z roz- 
grywek o welście do Ligi, do- 
Szła do nas pogłoska. że į Ma- 
rymont zamierza zrezygnować 
podobnym 
już bez naj- 


Pomysł Ges Andre wywola|Angelos, dokąd nie wszystkie | "Eiszego trudu zdobyłby mi- 


niewątpliwie w kołach sporto-j 
wych Europy szeroką dysku-|swe reprezentacie, 


sję nie przepowiadamy mu jed 


cza, w każdych zawodach mię inak zrealizowania. 


Miałby on iednak zastosowa 


| 


dział. 

Tymczasem zarząd Pogoni. 
zbadawszy na miejscu w Ło- 
dzi sprawę boiska, jakoby za 
iętego w dn. 3 maia, stwierdził 
że nie wszystkie boiska w 
owym dniu były zajęte, i za- 
wody ligowe można było ro- 
zegrać. 

Opierając się na tem Pogoń 
założyła protest w sprawie 
meczu rozegranego we wcze- 
Śnieiszym terminie, wyznaczo 


 ważniony do wysłania 


la Turyści 


kraje Eur. będą mogły w 
przyczyni 
się do Urzeczywistnienia pro- 
jektu mistrzostw Europy. 
Wówczas Geo Andre będzie 
miał rację. 


NOWY PROTEST LIDZE 


Pogoń kwestjonuje mecz z Turystami 


Pogoń lwowska złożyła no-Qzier, sekretarz ligi, Prezes figil nym niezgodnie z ustalonym 
wy protest do zarządu ligi P.$mir. Izdebski, listu tego podob- 
Z |nQ nię podpisywał, wynikałoby 
to zawody |z tego faktu, iż mir. Izdebski o 
i| piśmie do Turystów nie wie- 


drogą losowania kalendarzy- 
kiem rozgrywek. Stoimy za- 
tem wobec poważnego zagad- 
nienia. Jeśli faktem jest, że p. 
Dancygier postąpił samowol- 
nie, Turyści utracą 2 punkty a 
zyska je Pogoń. Jeśli nato- 
miast p. Dancygier był upo- 
odpo- 
wiedniego pisma do Turystów. 
jednak mogli mieć 
w dn. 3 maja swobodne boisko 
zawody zostaną unieważnione. 
Tak czy inaczej wynik meczu 
iest dziś mocno zakwestiono” 
wany. 


dfe się hotele, które mają o 
siadać 2250 pokoi. | 

Stroną czysto sportową tych | 
wielkich przygotowań zajmuje | 
się specjalna Komisja, którei 
członkami są: 


zentant Urugwaju w FIFA, dr. rozgrywkach 


Jude į dr. Penades. Dla zapew- 
nienia reprezentacyjnej druży- 
nie Urugwału  jaknajlepszych 
warunków treningu, komisja 
|postanowiła założyć obóz w 
którym drużyna przygotowy- 
wać się będzie w ciągu 3-ch 
miesięcy przed zawodami: Gra 
cze drużyny  Urugwajskiej 
wszyscy są urzędnikami państ 
wowymj i prócz stałej gaży 
urzędniczej otrzymuią 30 proc. 
dodatku od związku piłki noż- 
nej. Trzymiesięczny urlop „tre 
ningowy* uzyskają bez trudno 
ści ze strony pracodawców, 


Gomez, repre=-|tie: Kto będzie brał udział 


MISTRZOSTWA ŚWIATA 
w piłce nożnej 
PARODJA AMATORSTWA W URUGWAJU 


gdyż... właściwie į tak poza 
kopaniem piłki nic nie robią. 

Wobec tak pojmowanych za 
saz amatorstwa przez urugwaj 
ski związek nasuwa się pyta- 
w 
mistrzostwo 
świata? Niemcy już odmówiły 
swego udziału, Anglja również 
odmówi, Austria, Czechosło- 
wacia į Węgry, jako kraje ma- 
jące już ustalony stosunek do 
zawodowstwa, nie zechcą u- 
czestniczyć w tel szopce pseu- 
doamatorskiej. 

Conajwyżej Hiszpania a być 
może i Włochy będą rywalizo 
wały z Urugwajem. O Polsce 
niema nawet co mówić, bo pro 
fesjionalizm piłkarski dawno 
został u nas potępiony. 

Szkoda, że wielki pomysł F. 
I. F. A. zostanie sparodjowany. 


o 


Z BIAŁEGO SPORTU 


Rozegrany przed paru duia- Tejeda przeciwko Maleckowiijne ze względu na udział de 


Z —m 
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pwietrzu w ciagu 14 godzin 43 pn, międzypaństwowy mecż te Steiskalowi) į 1 single'u (Juani| Morpurga. 


min- 25 sek. Jest to nowy re- 
kord światowy. 
kj * * 

Drugim rekordem lotnictwa 
niemieckiego jest udanv prób 
ny lot potężnego samolot 
Wa z 169 pasażerami nAjnjcosa: drużyne czeską stano- 

rannsee, wili: Macenauer Kożeluh, Ma 
lecek i Stejshal. 

Hiszpanie 


zakończył się zwycięstwem 


* LJ + 
Victoria Żiżkov pobiła Spar- 
tę 3:1 


(st 


nisowy między Czechosłowa- cos przeciwko Macenanerowi) 
cia a Hiszpania w Barcelonie goście zaś byli lepsi, w 2-ch } 7 : 
(Kożeluh i Malecek) |rocznie zawodv tenisowe mię- 


singlach 


drużyny czeskiej w stosunku oraz w 1 doublu. 
”|6:4. Hiszpański zespół złożony : 
U|był z Suque'go. Tejedą i Jua- 


x * * 


nież w Barcelonie odbędzie się 
| międzypaństwowe spotkanie 


odnieśli zwycię- tenisowe Włochów z Hiszpan: | niso 
wa w l-ym doubie'u (Supue ilja. Zwycięstwo gości jest pewiwe , 


* * 


W Angli 


* 
odbywają się co- 


— 


dzy drużynami admirałów 
generałów: W tym roku odnie” 


iŝli admirałowie walne zwycię” 
W najbliższą niedzielę rów-|stwo w stosunku 


13:5, choć 
przecież generałowie powinni 
pewniej czuć się na korcie te” 
nisowym, jako „szczury lado- 


ysłać | Mary 


L 


| 
l 


l 


| 


strzostwo swej grupy. Jeśli 
mont stanowczo wycofu* 
ie się, P.Z.I.N. powinien przy« 
śpieszyć rozgrywki międzygru 
powe. 


Szamota - Koszutski 


W najbliższą niedzielę je- 
szcze Taz zmierza się dwaj naj 
lepsi polscy kolarze torowi 
Szamota į Koszutski. Mecz 
tych „asów“ odbędzie się na 
torze Dynasy w Warszawie. 
Zwycięstwa Koszutskiego nad 
Szamota odniesione ubiegłej 
niedzieli ną torze kaliskim by* 
ły o tyle nieprzekonywujące, 
że czasy zwycięzcy były dość 
słabe. a Szamota toru ieszcze 
nie znał, Walka w Warszawie 
będzie prowadzona w jednako 
wych dla przeciwników warun 
kach. gdyż zarówno Koszutski 
iak i Szamota doskonale znają 
tor dynasowski. 


$| AKTUALJA 
$|$PORTOWE 


W pierwszej lidze angielskiej 
zwycięstwa naogół odnieśli fa- 
woryci, to też na czele tabeli 
nadal podąża Leeds po wygra- 
nej z Birminghamem 1:0. Ze 
szłoroczny mistrz Sheffield 
Wednesday idzie na drugiem 
miejscu. Pokona? on- ostatnio 
Huddersfield 2:1. Trzeci z ko 
lei Arsenal bez trudu uzyskał 
4:1 z Grimsby Town. 


$ * 


x 


W berlińskim „Pałacu Spore 
towym* odbył się w niedzielę 
mecz bokserski między dosko- 
nałym pięściarzem francuskim 
wagi ciężkiej Griselle į Nient 
cem Schónrathem. Bohatersko 
walczący Niemiec pokonał Gri- 
selle'a na punkty. 


e. a 


W tych dniach rozpoczną się 
niemieckie mistrzostwa w piłce 
wodnej w pływalniach krytych. 
iemcy. którzy w roku ubieg- 
tym zdobyli w tei grze mistrzo= 
stwo olimpiiskie, usilnie przvzo 
towuja się do rozgrywek. gdyż 
ostatnio dał sie. u nich zauwa* 
żyć spadek formy: 

* * e 

W piłkarskiej lidze austria” 
ckiej jesienna (t. i. pierwsza) 
runda rozgrywek o  mistrzo” 
stwo przyniosła parę sensacyi" 
nych wyników. Rapid przypom 
niat sobie dobre czasy z po” 
przedniego sezonu i zwycię- 
stwem nad Sportklubem 5:1 za 
pewnił sobie prowadzenie w 4 
eli. 

Hakoah odniósł pierwsze 
zwycięstwo w bieżącej run- 
dzie. biiąc Wacker 1:0, Admi: 
rą pokonała Viennę 3:0. Austria 
zaś FAC 3:0. 

Na szarym końcu tabeli znaj 
duje się Nichalson za Hakoa- 
hem. 


a ; ~ z 5 

| R 
a (ekla ADKINÓWNA = 
[E WZNOWIŁA LEKCJE W 
E GRY FORTEPIANOWEJ E 
A Konstantynowska 68, front II p. | | 
M  Przyjm. od 1-3-ej po poł. B 
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Komunikujemy uprzejmie, iż otworzyliśmy w firmie naszej 
przy ul. PRZEJAZD 8 specjalny wytworny 


i — 


DIO-SALON TELEFUNKEN 


dae TEERAA, nowe TEP tej ET ERLA fa- 
bryki radjowej świata, stanowiące istny cud techniki. Specjal- 
nie zapraszamy do obejrzenia i posłuchania doskonałych i 
wytwornych odbiorników 3, 4-0 i 5-o lampowych, działających bez akumulatora. ba 
terji i anteny, przez proste tylko włączenie do kontaktu elektrycznego w mieszkaniu. 


Na składzie ponadto duży wybór odbiorników i sprzętu radjowego fabryk za- 
granicznych i krajowych, b 


ONET 


UNP 


RADIO-LLOYD NOWY eS ZA odbior- 


ŁODZ, PRZEJAZD Ne B telef. 58-08. 


a 
Przedsiebiorstwo Budowlane 


I. TYLLER 


3) wykonywuje wszelkie roboty, wchodzące w zakres budownictwa 


Łódź, ul. l. Trębacka 18. Tel. 71-38 i 45-04 
ADGG 


A Dyrekcja koncertów: Alfred Strauch. Tal. 13-84 m 
SALA FILHARMONJI. kę 
å Czwartek, jad Rai 226 wiecz. X. 


s liki Rewelacyjny Koncerti 
y J AZZ ZEE > 


FL 


> | 


aktad 
ją LEGZNIGZ0-WYGHOWAWCZY = 


É dia dzieci nerwowych 5/4 
'B icofniętych w rozwoju Ñi 
A DR. MED. „BR MASZYNĘ F 
$: W. Spektorowej 7 andos > Posiorakit 23. Kzóoweipoh 


p Piotrkowska 224/226 1268 
4 Przy zakładzie: 


3 APARAT 
i S: a Pirgit a dzieci Fotograłiczny 9xi2 sprzedam tanio 
. = S 4 ty di $lul, Przejazd 69, Zajłert. 1269 
jOstatnie przeboje taneczne. à NE az a przy- j 


c) poradnia pedolo- $ 


giczna 


| -|| | H m 5 al Przy pa kontsia spe- © s 
E 5 ię a | cjalistów ; 
i | CHORZY NA PŁUCĄ |] otwarcie nastapi dn. 1-golisto. [70796 sę Zagajnikowa 24 Mbre 
TEN | pada b. r. 


: 9% 1. i Wszelkich informacji udziela i 
8 Zażądajcie natychm ast książki, omaw alącej moja $ zapisy przyjmuje dr. W, Spekto- 
Nową sztukę odżywiania HM rowa. Piotrkowska nr, 107, tele- 
SĄ która już wielu uratowała, Moze być stosowaną td ton i- 36- A odg 5—6 codziennie 
$ przy zwykłym trybie życia i przyczynią się do = X AEN i z sę 


Tysiące już wyleczonych 


Słynni pianiści paryscy, A 
j OSTATNIA SENSACJA EUROPEJSKA $i 


i SŁUŻĄCA 

‘ido wszystkiego z gotowaniem na wy- 
j|jazd poszukiwana. Zgłosić się Cyna- 
,|mon, Nowomiejska 4, I wejście, II-e 


BARA WZ —-0 I 


a Bilety PRET można w kasie Filharmonji co- (6 


szybkiego zwalczania choroby, nocne poty tka: ietro 1265 
dziennie od i s 10. z 5j o rej riec po poł. oraz sf = żę waga ciała zwie ksza się i stopnio- "777 6% vonj- ę 
Srii = ZE wy proces wapnienia uleczą chorobę. * 004 
T TEE T E T TE EN c Powagi P4 Za 2 POTRZEBNA 
na polu wiedzy lekarskiej potwierdzają skutecz- 24 g|dziewczyna do mleczarni do sprzą- 


ność mojej metody i chętnie ją stosują, Im g 4 zł. miesięcznie $ Stania. Piotr-kowska 137 1263 


EN wcześniej rozpoczyna się stosowanie mojego 


sposobu A AE otej) są lepsze. twój aparat radiowy jest $ 


5 otrzymacie moja uSiąze». w której zawarte są ę stale pod naszą kontrolą. € 
JO wiadomości naukowe  *onjeważ mój -nakładca Wszelkie reparacje $ 

VIEI RESANS * aparatu, głośnika, anteny ® 
DUD SSEEWRIAT wraz z ładowaniem aku- $ 


Wojskowy Zakład Zaopatrzenia Intendenc- 
kiego i laborowego w Warszawie zamierza oddać 
w drodze przetarcu rublicznego dostawę okolo 


30.000 szt. koców i 10.000 szt. 
derek pod siodła. 


Bl.ższe w.adomości zostały ogłoszone w „Mo 
nitorze Polskim“ > 141 z dn. 16. X. 1929 r. i 
w „Polsce Zbrojnej" ^è 286 z dn. 18. X. 1929 r. 


LEKCJE 

buchalterji prywatnie przez 30 godzin 
po zł. 1.50 polski, korespondencja 
handl., arytmetyka, pfsanie ma ma- 
szynie lekcja 1.— zł, Przejazd 40, 
m, 18. 1267 


$ przeto napiszcie natychmiast, abyscie się Stali Q 
równiez szczęśliwym: o0biorcami o mulatora 
| GEORG FULGNER BEZPŁATNIE E E SEAS z literatury 

o PORADE Mingbahnstr. 24. Oddział (41 2 


+ 
Q 
indywidualnie doświad 
3 „VALWVO “ea Sieaklowieze 40 m 3 
+ Cegielniana 6i. 


BUZNZZODZZNUNNZKOCZZEZUNZNNOCOWNWNECE Zgłoszenia 2-4 p. p. 1218x2 


„Ko ciee uenea | Ort pomste |Aitttznetetmak 


J. BAUM. PIOTRKOWSKA r. i paski-gorsety h. St. Bibergal 


ZGUBIONO 
książeczkę wojskową wydaną prze? 
P. K, U.—Łask na nazwisko Roman 
Wincenty Ruta 1264—2/ 


ZAGINĘŁA 
c, SPeclalność: roboty futrzane. | uszczuplające lecznicze | Moniuszki I. Telefon 63-22,, ykuła Jerzego Andrzejaka ucz 
eny, warunki najprzystępniejsze. | Choroby skórne i weneryczne. ` [nia Społecznego Polskiego Gimnazjum 
NUNUBZKOSNAWUNUNZNOSDZZAKOSSOZZZACA | Andrzeja No 1, m. 8, front, | Przyjmuje od g. 8—10 i od 5—8 w.jw Łodzi, Pomorska 105. 126' 
miesięczna „Głosu Polskiego” ze wszystkimi dodatkami Jednoszpaltowy milimetr wysokości w tekście (strona 5 szpalt) 40 groszy 
Prenumerata wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — fg groszy; z prze- Ogłoszenia. przed aoi 50 groszy, zaręczynowe i zaślubinowe ryczałtem 10 zlotych, 
syiką pocztową w kraju — zł. 6.50; zagranicą — zł. 10.—. Nekrologi po gr. 30 za 1 szpait, wiersz. milim. (strona 3 szpalt). Ogłoszenia zwyczajne po tenjol> 
IEN MER yE TESSERA SaN (strona 10 szpalt) za wiersz milimetr. 10 groszy. Drobne — 12 groszy zawyraz Z: 
Redakcja i administracja Pioskowika: ; 106. Teleion centralny 199, Redakcja 1 zł. 50 gr.) osram prasy p gnas > RORY zwy o 50 proc. zagra 
nocna i drukarnia Piotrkowska 86 telef. 799. Redakcja otwarta dzień i noc bez POWLDTRĄ TAr OBORYBĄ KE BAROS PTP y He 
przerwy. Administracja od 8 do 20. Redaktor przyjmuje od 17—18. KONTO CZEKOWE w P.K.O. Nr., 61-119. 
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